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Kinku ®8lE]a rosylsto.
Kraków, 6 ipa*6jiernJfcft.

Jak ldBaikrotoiei idtzic/iaiŚcl w*i:«aaw"skie w 
ostatiaiiclh ttiniaicli donosiły, bawiący w Warsza­
wie Sawm kow o.rgan:iiziujp -ze zwerbowanych w 
tym ioeIu jańców: bolyzKnvV*ikMi amuję k oc tri*e- 
woiiioyjaią (ro^yjffeą iklfcóra ma aVbo być pczc-. 
v. ‘fteioną ido Wra.riigla allbo toż praobijać się na 
yfasTią ngkię w głąb Rosji.

^Bwidtno obronić się iwąkptewości, icay talki li- 
fce-abam s)e stroiiiy rząldu poliakićgo* w oboc ?a- 
ulirkowa i Jego zamiarów jbst na m ie lcu  w 
chwili, kitkiy się równocześnie z botezowikam 
roik’jjte o ipclkój. Rokownia tialkić nmiiszą jddnak 
anieć atmo iferę plomwcij Lojalnoślci i do^irej woli. 
Giyiebać cizięsŁo. że bubzcw icy  nie mają ani je- 
Idinoi ani drugiej. Wienzjnmy w to oŁ^taie. Ala 
a drugiej otiony truidno wyobiaizić sobie za- 
cbjwiyt nckbjąicego kcntnibenita, który wie, że

i o (poiszanowmnin di!a postanowień tiraktatiu 
wersalskiego, przybył do WieloBnia zinany. a bież­
nych iproccfeófw pnzdciw socjalistom,, w  id i  rzę 
dlzie także i polskim,, prokura tor jeneralny z 
Petersburga, Heigiehieiknann. W  imieniu zaś 
jenerałów BLsiknęitskiego i Anseniewa, iprzeby- 
wiaijącylcb w Berlin i i  pracującyictl] przy popar­
ciu reakcjonistów niemieckich., przybył do W ii* 
dnia rotmiistirz resyjski baron Rosenberg. Obaj 
ci ipanoiwie, Heradłiallmann i Rosen|beng, konie 
rowałi ze eobą przez fl.ilk,i dni w wielkiej zigo- 
dlzie i. jak słychać, csią&n li całkowite pororn- 
mieinio. Polega (“no na t»m, ż.e kierowinicy ger- 
mti.uofi.teklego odłamu ikoirtnrewobreji rosyjskiej 
i&norała*wie Arsen Lew i Biskuijteki, zgodzili się 
na, razie popierać Sawinkowa i nie tracąc ani 
na chwilę iswoiieh jfwiąisk*ĆTw z Niemcami, zbli­
żyć się do Francji, która .obecnie trama jedna 
wylsrópuje iiiktywmie *w kiemmkiu kontrrew.ilu-
qji rosyjskiej i jawnm popiera. WraiKda. W obec 
tego odłam gemnanofiblki ziobo;w,iązai się przy-

&ię aiówąioiQześnie komluś t.rzeciemu fc siebie iw- j stasować swioją ikeJję ido akcji Sawinkowra, laik 
tzwaila szyjloować bro.i przeciw niemu. Ze *Wzglę- ze wojaka ro s y jk ie  kontlrnewiołulcy.ine, org-ani- 
rlm »a  toczące cię w  Rydze rokowania byłaby zowane w Niemczech, m iałyby działać wspól-
re -wiszcrch miair wskazaną neuitlralność Polski 
wobec etnon walaząc-yich w  rosyjskiej wojnie 
ie e n w e j. Goąpodamka zaś Baiwinkoiwa w  pol- 
Bkieh* obozalch jeńców bolszewickich nie da się 
pogodzić z zasadą takiej neutralności.

Ale nietylko ze wizgłędu na tocząice się ro

nie z wojiiłkatmij formowanemi przez Sa,winko 
wa. W  porozumieniu tom pośtejdniczył niejaki 
Dibmair. ■ufaściicieł kopalń i1 fabryk w zagłębiu 
Doniedldem, miłjaróc-.r rosyjjskl, k tóry  teraz ma 
pozostać w  Wledhiu, jako łącznik między obu 
odłamami konliraewoluiciji rosyjskiej. Z Wiednia

fetowania nnsizie w  Rydze gospodarka, ta musi proidun-ątor Herachellmann wyljie'*hał do Belgca- 
buaizać wątpliwości Niestety w  opiuji naszej du (dfla porozum iróla się z tamtejszą koionją ro­
nienia diatąld ja m ego sądu o tem, czy  1 o ile sj-jslką stamtąd* zaś udaje się wprost do Wran- 
zjwyeięstwo Wramgła łub jakiegokoliwieCr inne- gla ze sjpenjjailną misją Sawinkowa. 
go przywóidlciy, anlt.jTrcwx)luicyjinego m  Rosji jest ‘WIsiz.ysKko to dobrze świadczy o nuclrliwośrf 
pożądanam /.e -wizigiędu na inteneisy pańbtwa rosyj ikito-h żyiwiolów antybołszerwickiloh na cm ■ 
potekiegą Bo myślenia o tych siprawaleh zbyt gracji, może nawet przyniesie im spełnienie ich 
miesza się spirawa stninnJlcu do bolozewifców, celów, ale iz dluufgiej śtrony każe ono rządowi 
jalko «I.o ezyinnika pmeiwirotn spoleklancgo, aby poldkiemu zachować oo najmniej refedrwę i
tnorós byiło łatwo, dojlść dó właśtiwyali minio 
Bków Tymczasem tu właśnie leży jądro me- 
nfeyi. PoMca ma oczywiście najbandieiej} żyw ot­
ny imteires w tem, aby obroniła się przed n rzo  
wrotem boJlsziewidkirn u .dobie w diomu. Ale już 
fnpefaie Lnaezoj ptnzedstawSa się ten jej Łnitures1, 
fożeli idzie o t.o, dzy kon turewolmeja, i restauira- 
pja mor Jjuchuczn^naeionalistyozna ma się za­
cząć n Rosji prędzoi ozy  później. Nie 11!ega 
wątpliwości, że inleires poteki rżytnoga, aby

neutralność w obec tych wszystkich dżialań, 
kt'óre uwfcńcizone powodzeniem z pewnością 
nie przyiczyfnią się do nłatwidnia Polsce roziwią-

zywanfa/ jó j własnych zagadnień byuu i bezpie­
czeństwa.

Patrjocie ro?yjiskiemu w ródzaju Sawinkowa 
nJlctt nie weźmie za źłę, że sźuika on rozmaitych 
dróg i próbuje rozimaitysoh środków ratowani;, 
i odfonldoiwaria 8w.o>vej ojczyzny. Nie można toż 
dziwić się że poroz.uimiiewa się on takrże z tymi 
swoimi rodakami, Iflfóasay do tyoii samych ce- 
łów d'ążą pmzy* pom ocy Niemiec. A le dla rozum­
nej i (pnze-wtildująciej p iLiltyki polski N powinno 
stąd' *wynilkać rdewątjpfliwie wskazanie, że nie 
powinna ona wdawać się *w iakiikoliwicCt ezyn- 
ny sporób w tę robotę-, nie powinna stużyć ni­
komu za nauzędzic, ponicwaaż wszystko iirno 
jtf&t niepewne z  wyjąlikioim tego, że Polaka ma 
dbroóty swobodę dzir ’ania i budowania się, do 
póki Rosja nie skonsoliduje się, nie okrzepnie 
i nie w róci do sw ojej aktywności w  poli,tyce 
euiropóibkielj.

Nie ulidga żadniej wątpliwości, żo .powrót ton 
pręldzej iczy późniój nastąpi AV tak zwany upa­
dek Rosji, ani przez chwilę nie może, nikt noss- 
sąlduy wiedzyć Ale iutei^es b u d u ją ^  się i  d- 
sld wym aga, alby' ten ffowrót nie ooibył cię zbyt 
prędko. .Takłc.olwbk bowiem pod niejednvm 
Wzlgl^dem (przyniósłby on niewątpliwy pożytek, 
przcdewszYlstk.lemi zaiś uwolniliby nas iod zm-jiy 
sasrództwa* bolszewickiego, to jednak —  nie 
naroży o tenn zapominać —  ae1 byłby on równo- 
ciaośiiić połądzony z  takiemi nidbeepiaatcn- 
st:wami dia naszefgo m łodego państwa^ który Ni­
by tamte wiszyjstkie1 knrziylsci z pewnością nie 
równoważyły.

iRosję p o t r z e b a  p o z o s t a w i ć  j e j  
w  ł a «  d o m #  l o s o w i .  Qna go z pewnością 
prędzej ,czy później odnajdzie. A lę Pniaka nie 
powinna mieszać się dc spraw nosytekkii, a róm 
minioj służyć komuś traetnemn za narzędzie do 
takiego mieszania się. Nie pchać palców* mię­
dzy dirzwi —  oto wlska.za.nie tyle (pośr ołite, i!e 
rozsądne i *wy|próbowanie.
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W ihzgSć oj rofco@«io£l Btolopi.
ten *wypadek nastąpił jsilt naepóźmiej,, w każdym  
razie nie prze ł takiem ..konsolidowaniem się

Kroków , 6 października. 
Dfeisilejsze informacje z  Rygk acplkolwiek uic- 

. zibyt dokładne, stawiają ontyimistylczare horo- 
w. lętrzmych stosunków w Polsce, Irtóre p j -  s,kopy dla zairrarcia pokoju w Rydze. Jeżeli 
ew obłyby jej a więLraemi szsnsami staiwić Jołie  cofnął poipizedini postulat sowietów co 
dzeło ciśnieniem,  ̂ ,aikie z nacijona/liistyramiej i <3o plclbiscytu we wschodniej Małoipołsce, to jp- 
puirarc.hi'Ozndj Rc sj, będą szły na mą. den z głównych sizłcopnitów na dirodźe d*o po-
. |K«»frrew oIucyjna emigracja nosy-.jąka azieli rozumięnaa z  sowietami byłby usunięty, 

idę na dwa obozy**: francuski i niemieicki. P j -  .Drugim była lin*ja demarkaicyja, I na tym 
dział toin jednak jest w ięcej geografiezny", niż punkcie prtoyjść miało w  komisji do poiroztiauj* 
faktyczro Oczywiście  ̂na razie poezmzcigólne niia na podstawie oŁcesLonoj ’ «rzez oelegac.ję 
odłamy teontinrt WiOluyji roisyi]s!ki ej zapewniają polską. W edle doty.cfcdza&owyieh iirdormioyj 
o swojej Łoja^ścL  i życzliwoślci każdoczcsuycb jóe  nmaemy wiprawdzie dokładnego wyrobić 
swoich gospodarzy, o t  kifcóryicłi zależą i ohnzy- *spbie o tej linji pojęcia, sikoro jednak ubrzy- 
triujs WJzełaką pomęe. W ięc Rosjanie bawiący maSa &ię koncepcja polska wofeno pirzypuser 
wte łlranoji i zalkfeni heapefcedinio od pom ocy ■ezac, że jest o aa dła nas konzystną. 
paryskiej, oświadczają się oczywiście z sympa- iDezywiśictLe pozostaje* ponadto wielo eprtw 
Łjami dla Pfefcicjji. Ale już Rosjanie*, fejtóczy na- innyeh, tąkże dotąd spornych i dla nas donla- 
cncny swle roźlńli w Berlinie, mówią zlwpełnie' słych, które wylmagają załatwienia. T«ru*li'.o 
no miiągo. Równocześnie zaś jedni i dródży ’ dlzteiaj pazey ildzieć, jakie w obec niidi zajmie 
Ęążę di. jednego i tegu samego Ciólu, kltóa*.y;n, sitanowteko delegacja  sowietów. Mimo to 
jtefcd obalenie rzadtw  sw iecM cłi i przywróceń i e tw ierdzić nałoży w bej obwili uptymizm av za- 
łnonarchiji. Ta wiąpółność celów  pręrfeoj ozy ]iabryiwaniach sfelr sejmowy ch i rządowych nń
pnznroj przeźwycięz.y różnice iprzynaJeiżności 
dbw iłowej jlednydh do Paryża, duugieh do, Ber­
lina. Ki,jdy zaś jakić now y carat powstanie, 
wjródy zamianie on działać w edług swoich raicyj, 
celów  y dążeń. ni,e tro, racząc się o to, o ozom 
zape^-piali jego rc&ta.uratoro.wiei w czasie, kie­
d y  siydzioli na wygnaniu.

ilifęJziyi gelmanoflMką a ft-anlkofiteką emi- 
gaaiją fconbirewoluryjną rosyjslką ifltoieje are- 
sztą julż teraz ściele współdziałanie. Dowodem 
tego jefjt Bjarad, który odbył się w  pieawszej 
płow ie y raeanaa w e Wiedniu iniedfey kierowni­
kami ikontrrfycolnicyjnego odłamu rosyjsiKiego 
.raniko-ritekieigo z german ofitekun. WT imieniu 
Sawinflc »wa, łgtósy uciiodzi za najwybitniejsze­
go "przedistawiciiela Irankoiiłski-ego odłamu ro­
syjskiej kenkrewoluicąy, zapewniająęego rząd 
firaniomaki o nieżmionn-ej wierności sojacztiiczoj

STEFAN JA TATARÓW N A.

KTMAM.
G dyby w tym kwiecie, skąd Plato dobywał 

swoje ideje*, tw-orzono Łdaal hetmana, nie mo- 
żnaby stworzyć piękriejszego ani wyższego 
fud  ten, jaki stworzyła rzeczywistość w osobie 
żółkiewskiego. Dla nas jednak ta postać bę­
dzie nie udko ideałem najwyższym, na jaki 
zdobyła się przeszłość, ale czemś istotnie 
z cucha narodu idąc-em. —  Do całuj m ocy cha­
rakteru i siły woli dodać musimy i podziwiać 
setce, tak potężnie ojczyznę miłujące, umysł, 
który przewidział na lata, długie wypadki, 
h rie heleuskn prostotę i chrześcijańską 
skiomnosc, Z. każdego słowa listów jego bije 
wielkość, każde słowo mówi do nas z przed 3 
wieków, jakby w spiżu wykuto, mówi słowami, 
które dziś większą niż kiedvkolwiek maj.*), 
wartość.

Stani ówczesny wewnętrzny Polski żywo 
przypomina czasy dzisiejszo. —• Te same wa­
dy i to?amo piękno natury naszej widoczne; 
jeno wtedy skupione na niewielu postaciach. 
d?"j w całym narodzie przychodzą do słowa. 
Teranie zagadki przed nami stanęły: rozwią- 
aanie problemu wschodniego, obrona cywdi- 
zaci. podniesienie siebie. Tosamo —  tylko 
spełniać będą całe masy. —  Ale kto  na pod-

dojście do skutku pokoju w  Ryjdlzc.

O POWRÓT DO DEKLARACJI KOMITETU 
CENTRALNEGO.

W arszawa, 6 pażdzioriJka (Teł. w ł.) K o r o  
spondent s-Kuriora P oM dego« donosi % R ygi: 

iW (ponieldźiaielk, wbrew oczdkiy/alniu. nie do­
szło do  decydujących obrad, naToeizątlkowano 
natomiast prace realne w komiejw&h.

Na posirózidniu kom isji głównej o godlz. 5 
w: 10 prezes delegacji po tek i ej Da teki oświad­
czył, że didągacija porjka stwierdza niezgod­
ność wammłców sotwi^cJkirói, oglioeraomylch 28-go 
■września, e dlddlairaoją Centralnego Komitetu 
i\,jilconaA\lczego sowietów i proponuje powrót 
do tej deklaracji i roz(poiCizęciie pracy w kom i­
sjach.

stawne dziejów na czasy tamte i dzisiejsze spo­
gląda, wie, co było powodem , żeśmy wtedy 
żadnego z zadań nie spelniLi, mając tak wml- 
kic-h ludzi jak Żółkiew ski llistorja powie nam 
o wewnętrznej słabości i winie, Dokaże błędy, 
aby w nie njie popaść raa drugi, będzie gro- 
źnem memento, która wołać powinno do na­
rodu.

Trzechsetna rocznica Cecory, to nie roczni­
ca juz, a przeżywaniu w  innych warunkach raz 
jeszcze podobnych rzeczy, chwila, w  której nar 
ród kusi sio raz jeszcze o podobne zadanie, 
więc uświadomić sobie winien, jak je spełnić 
po raz pierwszy.

W tedy, gdyśm y po raz pierwszy to zadanie 
ujęli, było ono w świadomości zaledwie nie­
wielu ludzi, Lako wio'ki problem dziejowe. Do 
tych nielicznych należał Batory, Jani Zam oj­
ski. Żółkiewski. Śnili sen w M ki: Polskę, jako 
przodownicę S ł o w Lui s z ■: z y z 11 v , jako te, która 
niosło wolność i braterstwo ludom, wszczepia 
kulturę na wschodzie, broni ideałów chrześci­
jańskich i wykonuje je w  rządzie, wprowadza 
clo polityki pojęcie sprawiedliwości. To zada­
nie widział Żółkiewski,, gdy stał przed brama­
mi Moskwy, to wiedział, gdy wałczył łata całe 
z zaborczą polega turecką. I byłaby Folska 
spełniła wtedy zadanie swojo —  byłaby ma la­
ta cało rozwiązała najzawilszy z problemów 
Europy —  trzeba było do tego jednej tylko 
rzeczy•- narodu. Trzeba było, by  naród dojrzał.

O god*z. 5 inin. 30 didlegatja sowiecka zażą­
dała ęrrrae**wy na 15 rritnwt

JOFFE GOFA ŻĄDANIE PLEBISCYTU 
W  GALICJI WSCHODNIEJ.

Po .pwzeiTwie, która tewała godizicę, prezes 
cieflegacji .rosyjskiej J o f f e oówiafłsajt, że ne- 
kgaieia zgadza &ię na jiropozyyję po Irką i go ­
towa jest w  zaeadzie pow rócić de deklaracji 
Ceiitralnego Komitetu wykonaw czego, a w 
szczegółach oofa maoje żądanie co  do plcbiscytd 
w Galicji wschoilniej.

Frazes Dąbsłci wyrazi-i zatliowolcnie ra pow o­
du oświaldlczenia idoldaracji ror-yjskiej i na tem 
posiedtanio fltomi&ji główtnelj zamknięto.

O LINJĘ DEM AR K ACY JNĄ.
Nierawdoeanie po posiodseniu komisji głów ­

nej rozqtoc(zęły się obrady w komisjach; piraw- 
nopolitytźinej i «k'obomi.cziiO-fina'nsowój.

W  komisji pratm o-politycznoj prsylstąpdono 
do obrad konlkretnyich w oprawie Iinji demar- 
kacyjnej. ‘ \

DcLegaaja polska, za-proponowa]a następują­
cą  linję, i/dcą o d  południa na północ:

ZJbunBOB, Rślwpo, Sarny, Baraniowicizc. na za­
chód od Mińsłca przez Kej*damóv,*, granicę po- 
wiaUu ró#GiisfcieigO i DzJóneńskiego do Łotwy.

Delegacja sowieicika ze swoj strony zapropo­
nowała na,st^paiją)cą linję:

Zbcuiiclz, Styjr, JasioMa, kanał Ogińskiego, 
rzeka. Sraczaaa d*o ław. granicy litewskiej w e­
dle traktatu litewrfeo-serwiocłdl^o. W ten spo­
sób Litwa m iałaby w &wen? posiadania Grodno, 
W ilno i odnośne gnbfcrrje.

DEKLARACJA Dą PSKIEGO.
W a^zaw a, 6 paźuziramika (Teł. iwł.) Z Rygi 

donoszą:
W  iponilddlziałck odbyło się posiedzenie k o ­

mis}) głównej pod przewodnictwem wicemi ni- 
stra D ą b s  k i e g o -  Na posiedzeniu tein wy­

zroznmiał, dorósł do tej wielkości, która przed 
rim stała, A  tego jednego nie było. Pozostała 
przepaść między potężuena jednostkami i wiel­
kością zadania., a możnością wvkon.nrna go 
l>rzoz naród. Tę przepaść późno zobaczył Żół­
kiewski. W ięc życie jego cało było powolnom 
podnoszeniem zasłony i gdy ją podniósł całą, 
nie zostało mu nic innego, tylko śmierć.

Nie była to jednak śmierć rozpaczy, śmierć 
ezłowtieką, Który zwątpił we wszystko i poproł- 
:;fa samobójstwo, Nie. T o  była śmierć wolna 
człowieka, który nie przestał wierzeń w naród, 
wierzyć,, Ż3 w głębi jego tkwią moce, które go 
doprowadza do wkdkoćcii, aie że f era.z ogarnę­
ła gu słabość, teraz trzebią: nim wstrząsnąć, 
przerazić OKrcpnjtn obrazem, pokazać smutną 
rzeczywistość, pokazać małość pod oe-zy.

Oocora była dobrowolną ofiaa*ą. W iemy 
o tern aż nadto jasno z listów Nie do ukocha­
nej żeny o tem mówi, bo ją pocieszyć pragnie 
jeszczo w w ig iljł zg m ul ale do samego króla, 
26 sierpnia z Baru: s-Nieszczęściu Rzpłitej nie 
chcę być superstes. Dawnom tego szukał, nie 
nad wiolę swoją rad żyw ot położe«, potem do­
daje, że idzJiei na sąd Boży, zawierając ten list. 
Człowiek ówczesny, osw ojony ze śmiercią, 
mowfł o niej rzadko i uważał ją, za coś zw yczaj­
nego, szczególni-3 śmierć, w* polu dla żołnierza. 
Jeżeli więc Hetman do króla o tem pisze, to 
tylieo dlatego, aby mu wykazać, jak  źle jest 
w tem państwie, któro spokojnie oddaje swoja

głosił on defalaraioję, atroszozajądą stanowisko 
dieleisraieii noflsikiej twobetc oątailmfoj propozycji 
rządu Bpwieteów. Dąbski oświadczył, że do- 
t-Pchczas ofcrtzymano 3 propozyic*:j,e ze strony 
rządiu sowietów, a mianowicie*:

1) (propozycję, zawartą w ddldaraoji, opa,rtej 
na "i eh wato Centralnego Komitetu sowietów,

2) w  dofklairaeji delegacji snwiórikicij, stwio:- 
dzającej. iż obaj (kontrahenci dążą do zawar­
cia  pokoju, opartego na zasadach sprawiadli- 
w*ości,

3) w didklarńoji dolclgacji Mowópukiój, odrzy- 
tanej na posiedzeniu korrrbji glcrwnpj.

Delegacja rosyjska poniija w  .swioic.ii propo- 
zyajaich najwarżnldfezą ąrrawę, a mianoiwkie 
okłrdślemię granicy polsko-rosyjskiei, a nato­
miast domaga sie uznania niepodległości Ukrai­
ny, Białorusi i Litwy, a nawet, miesza się w 
sprawy wewnętrznie Galicji. Polacy .rranają pra­
wo sarndstanowienia narcidów, nie megą ie- 
cłnafk agodizić się na upmnre ustrojów państwo- 
wjlch, nahzPclonĄleh przem ocą łudnośc* miej­
scowej. Rząd sowietów rozpomadził o  losach 
Wileńeraciz*ytznv i Grodizięnsaclzyróy, nie odw o­
łując się bynajmniej do woli ludiności. Frziewo- 
diniozący dolęgaoji polskiej oświadczył, że n 
przyszłych losach tyich raicrn rozistirzygnie poro­
zumienie między Polską a Litwą. P izy o-kre- 
ślróiu gramie poM dch fWzględy etoogirafi*czue 
nie mogą *być. jedynie momentem rozśthzrga- 
iącym, murzą być talfeżJe wzięte pod uwagę c a- 
3a.dyl uwzigledniąiąice bozpisczańatwto Poiski.

Zie’ wlzgilędiu na ]iowyżisze m otywy prezeis de­
legacji pdók ioj oświadczył, że projektowaną 
pezm  irząld sowietów Iinja graniczna jest nle- 
mcrłiwa do przyjęcia.

W  odpowiedzi iprzęwcdniozący delegaicji ro- 
syijskiej wwgłor?ił kró^łdie prżomóróeniei, w kt/j- 
rem probofwał polermzować z -wywodami p. 
Dąfchkiego, wrosZicile zaipToponował oidrorarnie 
ćiypkWsji teome.ty)c|7jn'ej i puzytrtąlpiienłe do jurac 
kotnCch-eltn̂ TCih w komisjach. Postanowiono, że 
kom isje te rozpoczną obiady.

PRZEDŁOŻENIE POLSKIEGO PROJEKTU 
WARUNKÓW  POKOJU.

LIbawa, 6 października (PAT). Ło.tewArie 
Bidro .pc-asowe w Rydze donosi 5 bm.:

Dziś mn-ecaorem odbywa się posiodzonie je- 
neralnej komisji poteko-rosyjpkiej. Polacy 
przedkładają p ,» jek t wam nków, zawiarający 
także odpowdedź na ooLzew icjd  projekt j o -  
koju wstępnego.

OPINJA DFER SEJMOWYCH.
Waraznwa, 6 paidiziernilka (Tol. w3.) W  k o­

łatek sejm owych kią.żyia wczoraj pogłoska, że 
w* oprawie linji roźojiinowCj e o s d o  w kom iui 
p  awno «pcBitycas*rej do riorozumiania na pod­
stawie prOipoiYcji polskiej i odnośny uklaJ 
wstępny zoctaf podpisany.

W  sferach rządowych, (które zapytywaliśmy 
o oipinlję w tej snrawie, oświadczono nam. że 
aoakolwielk niema urzędowego .potrwhii-dzeuha 
tej wiadomością jednaikoiioż wiadom ość ta ma 
w szeliue cechy prawdopodobieństwa.

PODROŻ MINISTRA SAPIEHY DO RYGI.
Warszawa, 6 października (PAT). * Rur jer 

Wa,idzafwSBa« donosi: iYezorai minióter sjpraw 
zagrantetznyicli p. Sąpioha wyieiehał do głoiwmej 
kwateaw, aby z Naczelnikiem państwa om ówić 
sprawy .iwe^o uzyjazdu na koitfcrencję p okojo­
wy. Po poiwrócle minister ma niezwłocznie w y­
jechać do R yg i

Warszawa, 6 października. (PAT). »Przegląd 
W ieczorny* podaje: Minister spraw zagraniez- 
nych, Sapieha. pow*rócił wrczoraj w  południe z 
główniej kwatery.

Warszawa, 6 ipaźfeiim fka (PAT). »Ku*”jer 
Polsiki* donosi, że wyjazd ministra spraw za- 
granicznyioh U®. Sapiehy jest naznaczony na 
śiedę 6 bm. Towarzjiezyć mu będzie uiźędniik 
ir-iniisters.Tiwa p. Zicflrńs/ki.

GZICZERIN W  RYDZE.
Nanen, 6 października. (PAT). (Radjo). 

Z R ygi donoszą, że przvbvł tam Oziczeńn.
K irów, b y łj ambasador sowiecki w  Gruzji, 

obecnie czwarty członek upełnomocnionej de­
legacji sowiciekiej pokojow ej przybył do Ryg .

Dalsze saten nasze; iraji.
WSPÓŁDZIAŁANIE LITW INÓW  

Z BOLSZEWIKAMI.
Wagrzawa, 5 paźazicm ika (PAT). Kosrmnl 

kat, sztabu jemerałtiegio wiojsil ipotekiid;* % duil 
5 ipażnizicimika:

Ntefprzyjaićiel na,razie nie źdolńy d o  Stawie 
nia onoru, w ycofuje pośpiesznie awoje zuemo 
raSzuwane oddziały w kierunku wschodnim 
Czołowo podjazdy' nasaoj grupy ,pościgow*0j  do 
ckrają  <io Kojdsmowa i Stanikowa. W rejrah 
Minii *zźc-byiiśmy pociąg pancerny, 5 dział, 8 
karabinów* maszynowych o-az 300 jeńców, po 
chodzących z  tróocłi rozmai tych dywizytj ro 
wfccilśoh. W  akcji na Snow odldizLały wie-Tio 
polskie w zięły 500 jeńców. Na północni n  
'ikrzylile Litwini w  dals*ryin ciągu zachowują 
pertawę zaczepną. Dnia 4 bm. po parokrotnycl) 
atakach, pc,pracdzonyoh silnem działamiem, ar- 
tyflcfryj^liiem., wojska litewskie zdołały  sfors> 
wać nz.efeę Meretazankę. Nasza konteai :e-ja v 
toku. Oi&tu*e walki miaik* również miejsce poii 
Granami, gdzie stiyierdzotno aktywne wsjróŁ 
działanie oddziałów  bcEazewick1̂ .  Nieprzyja 
cieitekie sam oloty bombardowały stację kolejo­
wą Orany. Jedien ,z samolotów został przez na; 
zetetrzełony. Po za tem w kontratakach zd'>by 
liśmy trzy karabiny maszynowe Utwierd w y  
to akc-je wiraz- nie, ja»k gdyib^* silniejsze oddzia 
ły  litewsłuj-bouszewiclrie prryrgotr>wy*u*ały sp 
tu do atałru flankow ego od  północy na nasz) 
komunik, wje

Naczelne dowództw o w ojsk polskich 
Sztab jer.eralny.

^lawelnik państwa w Grodnie*
V raa szawa, 6 września (PA'TT). Krasowe bin 

ro iprarowe donosi, ze w ryicł dniach bawił ** 
Grodnie Naczelnik państwa i wóda róączełnv 
Irotem błyskaw icy roze&zł; się po midźcie wieś* 
o iprzybyciu Nacziednika pan&twa NieLuznc^ o 
cailone % .poarcumi bolezewi-okiego jędnostk  ) 
pośród imtelngencji p od ą ży ć  w  ulię Ziehoną 
gdteie wiedzoreu o  godra 8 wótaE_ nacatuny dę, 
konał akta wtręcizenie od*anak »Yirtut -n.Sstair-1 
kilituldzieisiec.iu 'boliateńskim oficerom_ i żołnie 
rzom, k-tAnzy odzimczyli się w ostatnim czai i 9 
Tortfduo opisać wz-r.ilszenie, jakie ogarnęło obźCi 
nych. Okrayia: >Niech ży.je w ódz nrdzcłnyLj 
»Nioch żyje Jóa&f rlSsuidlska!* to warzysz ylj 
dźwiękom orkiv3!toy.

2 Rady m lnistrśw.
Whrszawa, 6 p^ dzierrik a  (PAT). Rada mu 

n if ik w  na pcisiedzeniu dnia d bm. ouradowalł 
nać i-mra.wajiid itraęlfcicEoriii i uchwaliła sou 
porządzenie o ćfiodałka-ch repreź1 ntalcyjnycł 
za kierownictwo. Następni1): przyjęto prokktj 
ustawy oraz irozpomządizeiiia Rady Ohrony. Pań 
suwa ó pocztaiah, radjeteragirafa jh, tckgrafa  d 
i tieitefonach w* czasie wojny. Ponadto u  bw a­
tę no zniesienie c-ertralnej komisji ewakuncyj 
nej, (©raz projekt rozporządzenia Raidy Obron) 
Pańtetewa w przed mi arie zobowiązań ipracodaw 
ców  w.obdc robotników i pracowników, pełnią* 
cytch służbę *w wiobllcu z  poboru, projekt dekro> 
tu Nacizełnrka państwa o -wywłaszczemu nia 
ruchprnaśei na rzecz brdorry kanału żeglug 
b u g — WastBa»va, wrcs*loie wnioski o ustalonij 
kcoąetenicjii władz ^elnyich przy rewizji grą 
nidzmej.

Eczd/.isi zcponisśi dsa BStSoSnhJ 
KdopelsisL

W arszawa, 6 pażd/.iernilca. (PAT). i P>*zęglą4 
W k-czorny« poda j) Dzisiaj przed południem 
odbyła się u prezyednta ministrów Witosr 
konfsroncja z delegatem Gałeckim w sprawi 
rozdziału 159 miljonów zapomogi, przyznanej 
dla Małopolski wschounioj, zniszczonej przej 
bolszewików.

Barggi «■  iwik*i«a Mfe ir a s  gggg g !g g » g » g B ig g ™ g^^g|ggg^i

hetimany i w ojsko na niechybną zgubę, tylko 
jako memefato dla togo słabego króla-

Zdawał sobie też  Żółkiewski dobrze sprawę 
z lego, że drugą przyczyną, dla której Tolskr. 
nie może wypełnić swego zadania,, to rozster- 
ka wewnętrzna. Z bólem patrzył na żrące ją 
stronnictwa, z których każde w  swem zacie­
trzewieniu uważnio parłję przeciwną zcu więk­
szego nieprzyjaciela^ ni/, wroga zewnętrznego. 
Regaliści nie widzieli błędów i win króla, k tó­
ry był omal ślepem narzędziom Jezuitów, ro­
koszanie, krytykując krćia, nie umieli rozró- 
znić. gdzie się kończy krytrka człowieka, a 
zaczyna podkopywanie władzy i porządku. —  
Żółkiewski, bronią*, władzy królewskiej, mu­
siał jednak często Zygm untowi powiedzieć pra­
wnie. Czuiąe cześć J k  powagi króla, nigdy nie 
zapomniał, że nad królem prawo i dobro pań 
stwa. Te jego listy*, testament i liczne pisma, 
to chraz wielkiego ducha, c-o wchłonął w* siebie 
wszystico piękno, gik .0 wiek ówczesny wydać 
był zdolny, wśród ogólnej prywaty myślący 
tylko o ojczyźnie, wśród o solne go zamieszania 
świadomy* stera, wśród pow*3zechnego zepsu 
eto rycerz bez zmazy*.

I człowiek, który ojczyźnie oddał wszy*stko, 
bo, jak mówfi w testnmoBcio: i Nie zostawiam 
włości, sani m.ajętności wielkich, choć z krwa­
wiej w*y*sługi miałom dochód niemały, wszyst- 
icom obiacał na służbę Rzpłitej *, człow*iek, k tó­
ry żył tylko dlą Eolski od narodu —  lak m ó­

wi —  "za  wielo prac, za trudy, odwagi, miast/ 
wdzięczności, wielkie ponosił obelgi, żale*. — 
Odnosił tylekroć zwycięstwa jeden na dzżesię 
ciu, a raz tylko zawarł m ekorzrstny traktat 
Nie pamiętano zwycięstw, a najgorsze obelg 
miotano po Jarudze, aż przed sejmem upomi­
nać się musi o swoją sławę. Umrzeć, dla, ojczy*. 
zuy zawsze by*ł gotów*, ale żyć dla, niej, ni* 
o&7tozędzając się, uważał za wfiększy obowią­
zek. Ten też obowiązek spełntoł, choć z gory­
czą w* se-rcu, aż przyszła chwila, kiedy przyj- 
muije uinragnioną śmierć w polu. OieroHwość 
miarę przebrała, pokażo im, czy  cenił życie, 
czy je ochranku. kiedy. Pokaże tym krzyka* 
czom, co o zwycięstwo w ok ii, a nic dis niegt 
zrobić rab chcieli, tvm, co z wl Ikiom; hufca 
mi prz3*jażdżali na rokosze, a nie było fch tam 
na połnch bitewmydi, tym, co skarby chowa i 
do skrzyiu. a ila  ojczyzny'* ich nie otwierali 
Skończyła sie miara cierpień ziemskiego żyw o 
la. zaczęła nbśmiorteluość.

H&tman umarły większą miał siłę, mz ży  
wy, w&trzasnął sumieniem narodu.

Mądryby to był naród, któryby umiał uczy* 
się z własnej historii i byłby to ca rcd  wielki 
Postawieni! jesteśmy lak w świecie, że alba 
wlollum będziemy* narodom, albo nas w*cole ni< 
będzie. Duchy lietmańskio prowadzą naa v 
wyż —  obyśm y urn* eli patrzeć na nich i Iść, U 
drogą.
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0 WM i Msiffli.
L w o w s k a  » G a z e t a  W i e c z o r n a *  z a ­

m i e s z c z a  g l o s  w y b i t n e g o  p o l i t y k a  

u k r a i ń s k i e g o ,  b .  p o s ł a  d o  p a r l a m e n ­

t u  i  S e j m u ,  i m ł u r m u j ą c y  o  o b e c n y c h  

n a s t r o j a c h  w ś r ó d  U k r a i ń c ó w  i  s t r e ­

s z c z a j ą c y  w a r u n k i  u g o d y  z  P o l a k a ­

m i .  I n f o r m a t o r  t e n  p i s z e :

W róciłem  z pod inwazji bolszewickiej i mogę 
otwarcie stwierdzać, że jeżeli pod wpływem na- 
BBegi ciężkiego położenia politycznego tu i ów ­
dzie okazywały się s.*ód społeczeństwa nasze­
go sympatje bolszewickie, to obecnie w bliższej 
styczności z bolszewikami znikły one na zaw­
sze. Intolieroncja ukrońiska jest zdeklarowa­
nym przeciwnikiem bolszewików, ludność wiei- 
pk.i ztnienaw idziła ich po rabunkach i gwał­
tach, jakich się dopuszczali. Jako polityką by­
łem zawsze za wyszukaniem jakiejś drog-' do 
porozumienia z narodom poisldm. Z winy rządu 
polskiego zmarnowano najkorzystnieiszy czas 
do ugody, d o  wyparciu armji naszej za Zbrucz. 
Trcchę dobrej woli, trochę serca, a cały naród 
ukraiński byłby wówczas oświ zoczył się za zgo­
dą z Polską.

Obecna sytuacja jest nieco podobną do ze­
szłorocznej. Najazd bolszewicki przekonał na­
wet na jz&waiętsaych zwolonttukó ,v rozmaitych 
»konoepc.yj«, co  go czeta  na wypadek sojn- 
B.u z nowymi przyjaciółmi. Głośno odzywały 
cię głosy, potępi ki jce  wolność bolszewicka 
i obecna chwilę uważam za odpowiednią do za- 
peczątkow anii ugodow ych pertraktacyj, bo na­
ród ruski przgnio zgody szc,zerze, i to nie tytko 
włościaństwo, lecz także inteligencja, Należy 
tylko usunąć niepotrzebne a drażniące naród 
ruski zarządzeń,* władz,, a pomost do ugody 
będzio gotow y.

1) Pi-ze*Iewszystkiem rzucać do kosza dnnio- 
gieria anouirriov;e. To porachunki osobiste, 
które krzywdzą ludzi nJ-iwiijiaych, a ciemnym 
bdyw£xiuom dają możność do osobistej zem­
sty, Polska jest dość poteżnem państwem, aby 
tronie ładu i porządku wewnętrznego bez de- 
iuacjantów  i popieranie takiego niecnego pro- 
cederu. Tysup.e lucLi pokutowało wskutek 
ino rumowych dorńesćeń, a chociaż udowodnili 
niewinność swoją, zawsze pozostali na jndeksie 
podejrzanych i denuncjant triumfował, no do­
piął choć częściowo celu.

2) W ypuście wszystkich aresztowanych i wy­
dać aiiuae^tję dla zasadzonych. Za cóż karze się 
1 piześiadujo tych ludzi? Ze kochają swą oi- 
ezyznę, której losy nie są jeszcze ustalone. 
Czyż można ich kryminałem zrr.usić do miłe- 
ka i braterstwa z narodem polskim?

3) Zapobiec nieprawnym rekwizycjom  po 
wsiach. T o obniża au&orytet władz polskich, 
frtór-e ogłaszają obwieszczeniami, że nie wolno 
fekwirować, a pierwszy lepszy żamHnn robi 
iwa je.

4) Reaktywować w szystko szkoły ludowe 
l powołać wszystkich nauczycieli Ukraińców. 
Czyż jest to mądre zarządzenie, że do wsi czy­
sto ruskiej daje się nauczycielkę, protegowaną 
pt-nne, która nie umie ani słowa po rusku' Czyż 
w ten sposób zjedna się tę ludność dla Polski? 
Skutek jest wręcz przeciwny.

Bi Dopuścić młodzież ukraińską do studjów 
w  uniwersytecie lwowskim. Przecież zawsze 
oni stanowić tam będą mniejszość i swoją obec­
nością me odbiorą mu charakteru polskiego. 
Wszelkie inne kombinacie są błędem. Uniwer­
sytet w  Stanisławowie, czy Kołom yli, bez bi- 
bljetek, byłby tylko parodją szkoły wyższej, 
a nie można zapominać, że młodzież ukraińska 
korzysta we Lwowie z jedynej ukraińskiej bi­
blioteki Towarzystwa Szewczenki, którei nrze- 
eiseż nie można przewozić.

Polacy oo-Wmni nawiązać stosunki z przy­
wódcami narodu ukraińskiego z roku 1914. 
Niechaj oni wskrzesza wydawnictwo »Dila«. 
Dzisieisze dzienniki ukraińskie, to »Ersatze* 
wojenne, tam pisze, kto chce i co chce, bez 
ładnej odpowiedzialności. Umożliwić nowrót 
p o l i t y k o m  ukraińskim do kraju i rozpocząć na­
tychmiastowe pędrak tao je, a chwila do ugody 
jest obecnie bardzo odpowiednia.

T yle  Ukrainiec i jego ww wody. OdDow .ada 
na nie w  dłuższym artykule » Gazeta W ieczor­
na*. Odpowiedź jej streszcza się w  następują­
cych głów nych punktach:

1) Uznanie ze strony Ukraińców faktu, że 
była Galicja wschodnia tworzy częśc państwa 
polskiego. To warunek kardynalny i podstaw 
wowy.

2) Skoro na czele rządu polskiego stanęli no­
wi ludzie, me jest rzeczą wskazana, ani poUty- 
cznie rozsaoną, aby rokowsli z przywódcami 
nkraińskanU z roku 1914. Niech obecnie ze 
strony Ukraińców staną przedstawiciele lu lu 
i klas robotniczych, w miejsce adwokatów, 
dziennikarzy i aferzystów ukraińsko-voadeu- 
łkich.

3) Kwestja un:wersvtetu ukraińskiego nie 
może w i3.7ać się ze Lwowem, Bibliotekę Szew­
czenki! przenieść można do Stanisławowa lub 
Kołomyja.

o g o d z .  € . P o  o b e r z  e r - iu  y e b ó t  i n  m i e j - n u  i  r o z p n t r z e -  
r i u  d i o b m e j s z y c h  s p r a w  o  c h a r a k t e r z e  t e - i h n i z z n y m ,  
k o m i t e t  w y r a z i ł  p r z y c l i y l s ą  o p i n j ę  o  d o  ‘ . p r a  u m i l a ­
n i a  k i  t r o w n i c l w a  d o t y c z ą . ' ' . e g o  w y ł u a w r y c h  d o t y e h

reklamowanie pożyczki. Ogłasza ja nittylko Z -  W A W E L U .  D n i a  3  > jn. o g o r h  1 6  z e b r a ł  się n a
.  „  ___, , , , -  i  i , !  • „  l i "  :   W a w e l u  p o d  p r z t w r a n c t w e m  m i n i s t r a  r o b o t  p u b h c z -po rogach ulic, ; lo także na p ia w -zy ib  stron- , . y f  j ,  ; 1IZ ę ;  łfarutowieża k o m i t e t  d o r a d c z y  d o  spraw
nieach naszych pism codziennych dużemi f r e s t a u r a e p  z a m k u .  CaL-uzRnii-j o b r a d y  s k o ń c z y ł y  s ię

czcionkami. Nie wciska, je j jednak ob\ watolom 
do ręki ani odezwami, błaganiami, wypisywa- 
nemi w specjalnych, a kosztownych urzęełach 
propagandy pożyczek państwowych, ani groź­
bą nałożenia pożyczki przymusowej na obyw a­
teli niepodpisujących dobrowolnej whjałe, lub 
podpisujących ją w nicdostateczintej mierze. —
Uważa warunki za tak ponętne, że, jego zda­
niem, samo ich rozgłaszanie „urbi et orbiHjw y ­
starczy do zapewnienia powodzenia pożyczce.

Czy ministerstwo się nie m yli? Przypatrzmy 
się warunkom. Rząd obiecuje 4 % rocznie 
i zwrot kapitału przez wylosowanie obligacyj, 
ale dopiero w latach 1940— 1960. Te warunki 
nikogo w Polsce nie skłonią do zakupu poży­
czki premjowej. W artość pieniądza ciągle spa­
da. Tysiąc majek od dziś za rok bedzie przed­
stawiało conajmniej połowę ich dzisiejszej 
wartości, ponieważ towary co najmniej podwoja

, a s a d  o r a z  w y p <  w i e d z i a ł  s ię  z a  p r z e d s t a w i o n y m  p r z e z  
k i e r o w n i c t w o  p r .  g r a n ; e n  r u b ó t  n a  p r z y s z ł o ś ć ,  p r z y -  
y - e m  n i  w . i i o s e k  h i  P i n i ń s k i e g o  w y r a ż o n a  ż y c z e n i e  
d o p r o w a d z - m i n  w  j a k  r . a i k r ó t s z y m  c z a s ie  s a l  z r j n k o -  
w y c l i  d o  s t a ;  u  u d u  ż l i w i a j ą e e s r o  u m i e s z c z e n i e  w  n ie b  
d z i e ł  s z t u k i .  l V r e c z r i e  p r z y j ę t e  a s a d ę ,  ż e  c z ł o n k o w i e  
k o r n i ' e w i  d o r a d c z e g o  z a m i e s z k a l i  w  K r a k o w i e  l u b  
c h w i l o w o  t u  c b o u ń .  z b i e r a j ą  s ię  c e l e in  o m a w i a n i a  
s p r a w  z w i ą z a n y c h  z  r e s t a u r a c j ą  W a w e l u  w  k r ó t s z y c h  
o d s t ę p a c h  c z a s u  n i z  p l u w u n  k o m i t e t u .  N a  z a k o ń c z e n i e  
n a  w n i o s e k  p .  S U y j i ń f k i e g o  w y r a ż o n o  g o r ą c e  u z n a n i e  
i  p o d z i e l , . . w a n i e  k i e r o w n i k o w i  p. S z y s j e e - B o h u s z o w i  
z a  d o t y c h c z a s o w ą  f e - ia  k l i n  o ś ć  n a  W a w e l u .

R O Z D Z I A Ł  W Ę G L A  N A  M a Ł O P O L S K Ę .  W c z e r a j  
c d b y ł o  s ię  w  s a l  k o n f e r e n c y j n e j  m a g i s t r a t u  m i e s i ę c z ­
n e  p o s i e d z e n i e  w ę g l o w e j  k o m i s j i  r o z d z i e l c z e j  d ł a  M a -  
ł o p o L k i .  W  o b r a d a c h  w z i ę l i  u d z i a ł  s t a r o s t a  K o w a l i  
k c w c k i .  i . i  j e p r e z .  S a r e ,  w i c e p r e z y d e n t  L w o w a  R c h i e i -  
r n o r ,  ; n c p .  w ę g l o w y  K u k u c z ,  p r z e w o d n i - z ą c y  g ł ó w n e j  

s i ę  w  c e n . i e ,  c z y l i  s i ł a ,  k u p n a  p i e n i ą d z a  s p a d n i e  i k _ n  l  . j i  r o z d z i a ł u  d r z e w ; ,  w e  L w o w i e  M a ś l a n k a  i  i n n i

o z a ^  r o b ó t ,  w  s z c z e g ó l n o ś c i  w  s p r a w i e  t y n k o w a n i a  t - i o  c b . i a ł a  d n i  n a  u t r z y m a n i e ,  c d p i e n i ł  w  t e n  s p o s o b ,

W i i

d e k
j e d l i

w a ł  z  n i m  . i r a d n y m  r d  n o c z a t k u  p  v , - t a n i a  R a d y  w  r o k u  1 8 6 7 ,
I V  z u p  c ł n i o  j e d n a k  i n n e n i  ś w i e t l e  p r z e d s t a w i ł  U r o d ź - i  d y r m m i r e m  l Y a s y  O s z c z ę d n c ś c i .  w i c e m a r s z a ł k i e m  p o -  

k i e g o  i  r . d z u i ę  S ą d - ^ k i c h  p  K a d e n ,  k t ó r y  s t a n o w c z o  
t w i e r d z i ł ,  z e  s ą d e c k a  z  c ó r k a m i  o b c h o d z i ł a  s ię  s e r - '  
i i c c z . i i e  i  d e b r z e .  Z a r z u t y  z a ś ,  ż e  S ą d e c k a  T a s - z y c k i c j

o połcw e. Zanowne spadnie w wyższym sto- 
pn'u wobec ciągłego, dalszego zalewu pienią­
dzem papierowym. Biorę jednak pod uwagę 
tylko prawdopodobieństwo spadku o 50% . 
Licząc się z nim, łatwo zrozumieć, że każdy 
straci, kto nie zarobii 100 T  (sto zła sto. czyli 
alberum tantum). Kto potrafi tysiąc marek ulo­
kować w interesie, który w ciągu roku przy­
niesie mu 1000 marek zysku, ten mimo podw o­
jenia sic cen, bedząc po roku rówrifc bogatym, 
jak był poprzednio. Każdy, kto mniej zarobi, 
zubożeje. W tym stanie rzeczy zysk stoprocen- 
tewy jest zupełnie umiarkowany. Oprocento­
wanie na 4 od sta zawiera w sobie ogromną 
stratę.

Ono nie przysporzy nabyw ców  pożyczki. 
Mimo tego rząd prawdopodobnie uzyska z tego 
źródła pieć, miijturdów. których się spodziewa. 
Niezawodny magnes stanowi obietnica usku­
teczniania ciągnienia w każdą sobotę przez 
przeciąg lat dwudziestu (lu20— 1940). W praw­
dzie tylko jedna wygrana przypada na każdy

W e d l e  p r u p u z y r j i  f e * p c k t o ł t i t u  w ę g l o w e g o  L w ó w  m a  
t # » y m a :  n a  m i.e s ią c  p a ź d z i e r n i k  7 0 0 0  t o n  w ę g l a .  K r a ­
k ó w  6 ' O  t o n .  Z a r i ą u y  t y c h  m i a s t  p r z e z  w i c e n r e z y d e n -  
l y w  n i j  z g o d z i G  s ię  n a  t e r .  r o z d z i a ł ,  ż ą d a j ą c  o d  i n ­
s p e k t o r a t u  w ę g l o w e g o  p o  8 0 0 0  t o n  n a  k a ż d e  m ia s t o .  

r . s p e k t - i r i . t  w  z a s a d z i e  p r z y c h j l i ł  s ię  d o  t e g c  ż ą d a n i a ,  
j z a l e z n i ł  j e d u a k  w y k o n a n i e  g o  o d  d o s t a r c z e n i a  p r z e z  

k o i c j  i n l o  i w i s l n i  i j  ’ o ś c i  w a g c u n o w  d o  p r z e w o z u .  —  
I  c h w a l  > n o , ż e  o d  p i e r w s z e g o  l i s t o p a d a  l r n a n s o w a n i e  
d o s t a w  w ę ^ i a  b ę d i i e  s ię  o d b y w a ć  m e  j a k  d o t y c h c z a s  
y r z < z  p n B k i s  T o w a r z y s t w o  h a n d l o w e ,  B e z  p r z e z  i r t p e  
k t c o - a t  w ę g l - o w  w  K r a k o w i e  ( u l .  S ł a w k o w s k a  1 ). D e ­
l e g a t  J w o w s k i  .M a ś la n k a  z a z n a c z y ł ,  ż e  n a  d o s t a w ę  
d r z e w u ,  o b  j e n i e  ' i e r y ć  n i e  m o ż n a ,  g d y ż  z  p o w o d u  w i e l ­
k i e g o  w y r  j  o n  l a s ó w  w  o s t a t n i c h  l a t a c h  e t a t y  l e ś n e  
- ą  i " , 7. n a  k i l k *  l a t  n a p r z ó d  w y c z e r n a n e .

P O D R O Ż E N I E  B E N Z Y N Y  D O  P R Y M U S Ó W .  M a g i ­
s t r a t  p o d a j e  d o  w i a d o m o ś c i ,  ż e  w - k n t e k  n a ł o ż e n i a  
p r z e z  r z ą d  n c w e g o  p  J a l k a  c e r t a  b e n z y n y  w  l i a n d l u  
a e t u j l i  - / i . y m  w y n  s i  o d  ft h m .  1 1  m k .  z a  1  l i t r .

W A L K A  Z  L I C H W Ą  K r a k o w s k i  u r z ą d  w a l k i  z  
l i c h w ą  s k a z a ł  - -a  s p r z c l a ż  n r ię s ą  p o  w y g ó r o w a n y c h  
c e n a  " l i  M - i r j ę  ł  r ą  .-z  ' k  n a  5 0 0  m k .  ! u b  Z  d n i  a r e s z t u ,  
A g n i e s z k ę  R o m a ń s k ą  n a  5 0 t/ n - k ,  l u b  3  d n i ;  z a  l i c h w ę  
w ę d l i n a m i  H o n o r a r ę  h y n c  w - c o w ą  n a  3 0 0 0  m k .  l u b  7  

d n i ;  z a  w y p e j k  i  s p r z  d a z  p i e i n i k ć w  z  m ą k i  p s z .e n n e j  
L.c< r .a  I i i e s - j r a  n a  5 0 0 0  m k .  l u b  3  t y g o d n i e  a r e s z t u ,  
o r n i  k o n f i s k a t ę  b ! 4  k g .  p i e r n i k ó w ;  z a  w y k u p  o w o c ó w

tydzióń. Ale nie byh juka. Jeden cały milj-on j Lcigę Bzydłową na 500 mk. lub 3 dni; z.a  sprzedaż 
marek premji bez żadnvch potrąceń bada wy- r j e o z y w . i  p o j ę t n y m  handlarzom Jakóba L a n g e r a  na
płaćm y szczęśliwemu ytygry w ającenu oddzia-1 O S *  S b  W
ły  Polskiej Kasy Pożyczkow ej. Rząd liczy na 
rozpowszechnioną chęć łatwego wzbogacenia 
się bez pracy, która skłoni ludzi do kupowania 
pożyczki premjowej. Nie odwołuje się do pra­
cow itości i oszczędności ob yw a te li/ Podsyca 
■kh skłonności do hazardu. Nic łudźmy się, ja ­
koby tylko bogatsi mogli brać udział w tej 
grze loteryjnej. Każda obligacja kosztuje ty­
siąc marek. R zą l nfo wydaje ani odcinków, 
ani mniejszych, ani większych. Godniejsi będą 
tworzyli spółki celem kupna obligacyj. Będą 
także uczestniczyć w hazardzie.

Rząd zrobi na. pożyczce dobry interes, jeżeli 
pozbędzie pięć miljont w  obligacyj po tysiąc 
marek, jeżeli uzyska z ich rozsprzedaży prze­
widywanych pięć miljardów marek, na co się 
zanosi. Dobry interes zrebi każdy wygryw ają­
cy. Gracze, jako caiość, w yjdą jakom jgorzej- 
\Vygrane są znaczne, ale ich liczba jest mała. 
(52 rocznie pizez lat 20). W  razie rozsprze&aźy

ż e  S ą d e c k a  m im a  z n a c z n e g o  m a j ą t k u  k a p i t a ł ó w  j e d -  
i i  k  n i e  m i a ł u  - c o  b y ł o  p  , w o d o m ,  ż e  i  c ó r c e  z  w y d a t  
n i f „ b ? ą  p o m o c ą  p r z y j ś ć  n i e  n u g ł a .

F r ó c z  t e g o  p r z ę s ł u  ł u n o  j e s z c z e  k i l k u  ś w i a d k ó w  
N a s t ^ j  n i . -  p o  o d j / y t s n i u  r o h n  j i  i r n y c b  ś w i a d k ó w ,

1 r z y s t ą p i o n o  d o  r o z p a t r y w a n i a  a k t ó w  p r o c e s u  s e p a  
. u i c y j n c g a .  N a  w n i o s e k  c b r .  H e s k i e g o  o d c z y t a n o  j e d j -  
n i e  z e z n a n i u  C r  >dr, k i e g o  i  s ł u ż ą c e i .  r a t o m i a s t  z e z m -  
r i a  m ę ; *  ‘ L a & ź y c k B j  o d c z w B n o  j a  r o z p r a w i e  t a j n e j .

R O Z P O Z N A Ł  Z Ł O D Z I E J A  P O  R O K U .  W c z o r a j  p ó -  
' '  ą a  k r a k o w s k a  a r e s z t o w a ł a  n i e j a k i e g o  K r z y s z t o f a  
K r u c z k a ,  ł a t  2 7 . w  k t ó r y m  J a n  C h m i e l o w s k i  r o z p o z n a ł  ł y i a - F e l n k a J

» t e  p c & i c d z e m e ,  n a  k i ó r e n i  h u r m .  d>- T e r f i ł  o d c ią ł  z m a r ­
ł e m u  h o ł d - z a  p r a c e  d i a  d o c r a  m a s t a .  C e le m  u c z c z e n i a  
p a n i ę c i  z n u n e g o  R a d a  u c h w a l i ł a  u t w o r z y ć  z  o d s e t e k  
o d  f u n d u s z u  d o m u  p r z y t u ł k u ,  f u n d u s z  i m .  R i n g e i h c i -  

t u a ,  n a  w y c h o w a n i e  ł w ć t h  s i e r ó t .  P o g r z e b  o d b y ł  s ię  
1  h m .  P r z v  z w ł c k a c h  i r z g r i  d o m a m  p o ż e g n a ł  z m a r ł e ­
g o  b u r m .  d r  T c  i  l i ]  im i e n i e m  m ia s t a ,  p o d k r e ś l a j ą o  
m r ó w c z ą  p r a c ę  z m & t ł e g o ,  a  p r / . e d e w s z y ? t k i e m  j e g o  
p o l f  k c ś ć ,  z a  c o  R a d a  p o w i a t o w a  j e d n o m y ś l n i e  o b i  h o

p a m i ę c i 3 g »

T E L E F O N Y  P r z y  u r z ę d a c h  p o c z t o w y c h  i  t e l e g r a ,  
f i c z n y e h  w  C z o r s z t y n i e  i  M u s z y n i e  o t w a r t o  i  o d d a n e  
d o  p u b l i c z n e g o  u ż v t k u  c e n t r a l o  t e l e f o n i c z n e .

_    %______________ n ________  Z  O S W O B O D Z O N E G O  G R O D N A  c k n o s i  K  B .  F . :
i m a l i  f i ę  w c z o r a j  j a c y ś  n i e z n a n i  s p r a w c y  i  r z e d  n i e ś c i e  G r o d n a  S l o b ó d k s  s p a lo n e  i  z n i s z c i o n t

c a ł k o w i  - ie .  W  m i e j c i e  t u . z . k o d z e ń  w i ę k s z y c h  n ie m o  
P r z e d  u s t ą p i e n i e m  z  u . i a s t a  b e i s z e w i c y  e w - a k u o w a ł i  
w a z y s t k o ,  c o  s ię  d a i o .  W y w i e ź l i  w s z y s t k i e  t o w a r y ,  
p a p . e r .  m a s z y n y  d i - i ł  .a r .s k ie .  V f c d o c i ą g '  i  e l e k t r o w n i a  

j f u n k r j o n u j ą ,  b r a k  j e d n a k  w i e l u  ś r o d k ó w  t e c h n i c z n y c b  
n i e  p o z w a l a  j e s z c z e  n a  i ś w i o t l e i . i e  m i a s t a .  W  m ie ś c i e  
c f t a z n i e n i i  c z a s y  s r o ż y ł  s ię  n i j s h c h a n y  t e r o r .  W e d ł u g  
w i a d o m o ś c i ,  je s z . c z e  n i e s p r a w d z c i - y c h ,  b o l s z e w i c y  z a -  
m o i d o w - a l i  o k o ł a  3 0 0  o s ó b .

T y  n i  c z a s  a w y  p o ł s k i  k o m i t e t  r e w o l u c y j n y  n a  c z e ! «  
z  M a t c l d e w s k i m .  D z i e r ż y ń s k i m ,  K c n e m  f t d . .  p o  u c i c c z  
c e  z  B i a ł e g o s t o k u ,  p r z e s t a ł  i s t n i e ć .  W  G r o d n i e  ł z i a ł a !  
. . r e w - k o m "  ( k o m i t e t  r e w o l u c y j n y ) ,  d o  k t ó r e g o  - w e h o

 ...........   . . d z i l i  m i e j s e - j w  i  p r z y j . ' ;  d n i  ż y d z i  k o m u n i ś c i  P r z e 2

d z i a ł e k  11  l i m .  K .  T ł  R o s t w o r o w  > k i:  ^ G e n e z a  s o e j a -  t - t t y  c : a s  n a j a z d u  _ i v y ; h o d z i ł y  . . I z . i - u i s t . j a 11. W - j ś c i a

z ł u d z i  ; j a ,  k t ó r y  m u  p r z e d  r e k i e m  w y c i ą g n ą ł  w  t r a m  
w a j u  p  w t f  d  z  6 7 0  k o r  m a m i  i  r a z  d o k u m e n t a m u .

W Ł A M A N I E .  D a  m i e s z k a n i a  M i e c z y s ł a w a  P i ó r u  
n o w - k i e g o  ' u h  S z l a k  5 7 1  u r z ę d n i k a  b a n k u  z w i ą z k o w e -  
p o .

s k r a d l i  g a r d e r o b ę  w a r t o ś c i  2 5 . 0 0 0  m k .

KOMUNIKATY i ZAWIADOMIENIA.
K U R S A  B A R A N I E C K I E G O  ( K A R M E L I C K A  3 2 )  N a

d r u g i m  k u r s i e  l i t e r a c k i m  l i t e r a t u r ę  p o l s k ą  w y k ł a d a ć  
b ę d z i e  p u d .  K a l l e n b a c h ,  a  p o w s z e c h n ą  p r o f .  F o l k i e r -  

s k i .  N a  w y d z i a l e  g o s p o d a r s t w a  w i e j s k i e g o  o g r o d n i ­
c t w o  ( p r a f .  M a l a w s k i )  p o ł ą c z o n e  z  p r a k t y k ą .  B ę d z i e  
o t w n r t v  i  k u r s  a r t y s t y c z n a .

W  K O L L I . G J U M  W Y K Ł A D Ó W  N A U K O W Y C H  —  
i R y n e k  g ł  \ - B .  3 9 )  o d b ę d ą  s ię  n a s t j p u j ą c e  w y k l a d v :  
W e  c z w a r t e k ,  7  b m .  r e d .  d r  A .  B e a u n r e :  . . S a m o s t a n o ­
w i e n i e  n a r o d o w -  i  n le - l - i f  c y t ‘ ‘ ; w  s o b o t ą ,  9  b m .  p r o f  
d r  J .  R e i s s :  . . P i t ś ń  | o l s k a “  *z i i u s t r .  m r z . ) ;  w  p a n ie

ł i z r m i  w  ś w . e ó e  t e a r j i  p o z n a n i a " ;  w e  w t a r c k .  1 2  lu n .
F e l i k s  J a . s i e ń s k i  , , 0  s z t u k a d i  g r a f i c z n y c h " .  P o c z ą t e k  
o  g o d z .  7  w ie c z ó r .

Z  Y .  M  C  A .  O d  dnia 5  b m .  przedstawienia w  bez- 
płatnem k i n i e  Y .  M .  C .  A .  dia żoł. ierzy przy u l .  Z w i o -  
rrynu < kiej b ula się r<-7poęzyi>ały codziennie o godz.
6  M l ,  a  n u -  ’ a k  d o t ą d  o  g c - d z .  7  w i e c z o r e m .  K a b a r e t  
z a ś  ł f d z i e  s ię  r o z p o c z y n a ł  w  s o b o t ę  o  g o d z .  G ‘3 0 ,  w  
r . i c d z i c l ę  o  g  >J?. 4  p o  p o ł .

B E R T A  C R A W E O f t D  f e n o m e n a ln a  ś p i e w a c z k a  k o -  
l c r a t u r u ' v , i ,  p r i m a d o n n a  o p o r  a m < ' r y k a ń s k i c h ,  k t ó r a  
p r z e d  k i l k u  d n i a m i  w  W a r s z a w i e  w y w o ł a ł a  k o n c e r t e m  
s w o i m  n i - - b y  w a ł y  e n t u z ja , z r m  w y s t ą p i  u  n a s  w  p r z c -  
j c ź d z . i e  n a  k o n . y r t  d o  L w o w a  w e  w t o r e k  d n i a  1 2  b m .  
w  s a l i  S - i k o ł a  w  i m p r e z i e  K r a k  B i u r a  K o n c e r t o w e g o  
K .  B u j i ó i k i .  Z n a k o m i t a  a r t y s t k a ,  k t ó r ą  p r a s a  z a g r a ­
n i c z n a  p o r ó w n u j e  t y l k o  z e  s ł a w n ą  A .  P r ,  t t i ,  p o w t ó -  
r i y  n a  k o n c e r c i e  k r , . k o  w s k i r n  p r o g r a m  k o n c e r t u  w a r -  

s . . a w s l r j - i g . i .  B i l e t y  s ą  j u ż  d o  n a b y c i a  u  J .  R u d n i c k i e ­
g o ,  ł i n j . i  A - B .

Z kraju i ze świata.
“ J e  Z D  O Ś W I A T O W Y .  ( W a r s z a w a .  3  p a ź d z i e r n i k a ) .

W y d z i a ł  o ś w i a t y  p o z a s z k o l n e j  m i n i s t e r s t w a  w y z n a ń  
r i f i g i j n y c k  i  o ś w i e c e n i a  p u b l i c z n e g o  z w o ł a ł  p i e r w s z ą  
n a r a d ę  T o w .  o ś w i a t c  w y c - h ,  k t ó r a  o d b y ł a  s ię  w  s a ł i  
o b r a d  T o w  k r a j o z n a w c z e g o .

N a  n a r a d ę  b y l i  z a p r i  s z e n i  p r z e d s t a w i c i e l e  i n s t y t u  
i s j i o ł e c z n o - c ś w i a t o w y c h  o r a z  t y c h  z r z e s z e ń  z a w o  

d o w y c i i .  k t ó r e  p r o w a d z ą  p r a c ę  o ś w i a t o w ą .  M i ę d z y  

i n n y m i  w  n a r a d z i e  u c z e s t n i c z y l i  d e l e g a c i  T .  S .  L  z  
K r a k o w a  ( d r  R y m a r ) ,  w y d z i a ł u  o ś w i a t o w e g o  w  F o  
z n a n i u  f d r  P e r z y ń s k i ) ,  R a d * :  s z k o l n e j  k r a j o w e j  z e  t e l k a  R o s j i .  \
L t  o w a  ( p p .  J a w o r s k a  i  P i ą t k o w s k i )  i  a n i  P r z e w ó d -  U C I E C Z K A  P .  K I F , R E Ń S K I E J  Z  k O S J i .  J a k  d o  
n i c z y i  r , a .  z e ln i l c  w y d d . r l u  o ś w i a t y  p o z a s z k o l n e j  m in  m a s i „ M c n i n g  P t a Ł " ,  p .  K i e r o ń s k a  z d o ł a ł a  w r a z  % 

w .  r .  i  o ś w .  p u b l .  p .  A l e k s a n d e r  J a n o w s k i ,  k t ó r y  w : d z i e ć m i  n r i e c  z  K ( s j ;  d o  L o n d y n u ,  
p r z e m ó w a c n iu  w t - j m e m  w y j a ś n i ’  d ą ż e n ie  J o  s k o o r d y - !  M I N I S T E R  M E J E R O W I C 7 . J e d e n  z  k o r e s p o n d e n t ó w  
n o w a n ż a  p r a c y  d l a  o s i ą g n i ę c i a  j a k  n a j w y d a t n i e j s z y c h  r y - t k i c h  k r e ś l i  s y l w e t k ę  m i n i s t r a  ł o t e w s k i e g o  M e j e r o w i

J ó z e f a  C i e ś l i k a  n a  3 0 0  m k .  l u b  5  d n i  
f ir e & z t ,  i ,  o r a z  n a  k  m f i s k a t e  5 0 0  k g .  z i e m n i a k ó w .

C E N Y  W  W I L D N I U  A  U  N A S .  D o  „ K u r .  F o l . "  p i s z e  
j t d c n  z  p r / . y g a d n y e h  k o r e s p o n d e n t ó w  z  W i e d n i a :  S ! y -  

z ą e  c i ą g  o  t y m  g r o d z i e  w  „ z a m i e r a i ą c c m  m i e ś c i e " ,  
b a ł e m  s s e  T o r r a a l n i e  g ł  id u .  J a k i e ż  j e d n a k  m o j e  z d z i ­
w i e n i e ,  Z i j - j ż . l ż a r u  d o  W i e d n i a ,  o  d z i w o  w  h o t e lu  
„ H a m e r a n d -  ( p i e r w s z o r z ę d n y  D  t e ł )  d o s t a j ę  b e z  ż a d -  
n y i b  p r o t i k  - y j  i  n a p i w k ó w  d l a  p o r t j e r a  w s p a n i a ł y  
j i o k ó j  n a  p i e r w s z e m  p i ę t r z e  p o  2 4  k r r o n  n a  d o b ę .  I d ę  
d o  r e s t a u r a c j i ,  z n a c h o d z ę  t a n .  w y b r e d n e  p o t r a w y  s m a  
e r n i e  p r y y i - z ą d z o n e .  n a j d r  i ż s z s  w e o i e  c e n n i k a  c o r o n  
3 5 ‘— . P i w o  w y ś m i e n i t e .  N a  u  r u g i  d z i e ń  i d ę  d o  p i e r w ­
s z o r z ę d n e j  k a w i a r n i  C z e k o l a d a  w y ś m i e n i t a  w  C a f f e  
G r a io e n  k o s z t u j e  8  k o r o n  w f . p a r i a ł e  p i e c z y w o  b u ł e c z ­
k i  n a  m a ś le  p r  l ' £ 0  k o r .  C i a s t k a  d o b o r o w e  p o  2  k n r .
O w o c e  n a  . N e n m a r k c i e "  f u n t  ś h w e k  k o r o n  3 ,  f u n t  
g r u s z e k  ( K a i s c r l i i r . i n )  p o  5  k o r . ,  w i a a g r o n a  p o  1 0  

: o r o n  z a  f u n t .  N a  w ę s t a w a i h  d - i s k n n i h :  o b u w i e  s ł y n ­
n e j  m a r k i  „ I ’C | .p e r “  d a m s k ie  w y s o T d e  p o  9 0 0  k o r o n j J p l  
m ę s k i e  p o  1 2 0 0  k o r .  K u c h  n a  u ł i a a o l i  d a w n y ,  t e a t r y ,  w y n i k ó w ,  c e  p o s i a d a  n B ń ł y c h . m i e  d o n i o s ł e  z n a c z e r i e  c z a ,  k t ó r y  z a g a i ł  k o n f e i - m c j ę  p o k - j o w ą  F o l s k i  z  s o .

wojsk polskijii powitała miejscowa ludność poóka z 
niesłychanym entu/.ja/.mam. witano je jako zbawców 
ze łzami wr oczach. We środę 2 9  września lka-.a jią 
po raz _ pisrws -,y  no wznowieniu numer ..Lcha G r o .  
dzic-rrł mga l. Wydawniet ro pisma prdjęla straż kr« 
sowa, która wróciła do Grodna wraz z wciskiem na/ 
szem.

W IZYTACJA OBOZU INTERNOWANYCH POLA 
KÓYV’ h A  LITWIE. .Kurjer PoBki" donosi, że w 
i aibliżt.yeh dnia-h wyjedzie na I ltwę do obozu inter 
nowany'h Polaków specjalna kr misja P. T. C. K . no o 
przewodnictwem ks Marhjewicza.

ŻĄDANIA SIONISTÓW GALICYJSKICH. Wied.
M o r g t n  Z t g .  ‘ d r  n o s i  z  I . o n d y a u ,  ż e  p r z e d s t a w i c t c l  

s j c m s r ó w  g i h c y j - k i c h ,  L e o n  R i i s s  b a w i  w  L o n d y n i e  
i  p r z e d ł o ż y ł  t a m  n a s t ę p u j ą c e  ż ą d a n ia  s j o n i s t ó w  g a l i -  
t y j s k i c ł i -  I )  p r a w o  s a m i  s t a n o w i e n i a  w e  w s z y s t k i c h  
s p r a w a c h  ż y  d i  w r- k i - ; l i  z a  p c ś r e d n i c l  w e m  r e p r e z e n t a c j i  
n a r - j d n w e j  i  w y b  , r u ,  u t w ó r z r r - i e  ż y d o w s k i c h  s z k o l  
n i e t y l k o  1' i d s  n y - r h ,  a le  r ó w n i e ż  i  ś r e d n i c h  n a  k o s z t  
r a ń s t w  a  p ' 1 ' k i e g  >; 3 ) u i w r  r ż e n i e  d e p a r t a m e n t u  ż y r- 
d i  w . - k i p g o  f ) , v . v  r z ą d z i e  c r  n t r a l n v m .

CZY P. MARKIEWIGZOWA JEST O BYW ATELKĄ  
POLSKI? Od p. Mariana Dubieckiego otrzymujemy 
wyjaśnienie: .Nowa Kefcrma" przynosi wiadomość, żi 
rząd angielski zźij ytuje nasze ministerstwo spraw za­
granicznych, ezv pani Mai kie wieżowa, Irlandka, jcsl 
obywatelką Ft-lski. Nie wiem, co nasze miru- rtirstwo 
s p r a w  zagranicznych vii w tej kwc-stji, ale ,.N Refcr- 
mie" mogę zak munii ować, iż, o  ile Kijawszc-zyzjit 
należy dc Polski, p M. jest rlywatelką Polski (gdyż 
ojciec je; męża miał tam majątek Zywctów). Jeśli bol­
szewikom F. ijowszczyz; ę cddadzą, będzie ona e.bywa/

k a b a r e t , y ,  J u d z i -  h a y  i a  s ic - j a k  d a w n i e j  i  n i e  d o k u c z a  
o n  z u p e ł n i e  g ł ó d  a n i  t r i  - l c a  o  j u t r o .  M a s ł o  n a  w y ­
s t a w a c h  p a  4 6  k n e n  ć w i e r ć  N u t a .  D z i w n e  t o  n a ­
p r a w d ę ,  je ś l i  p i  r ó w n a m  s z a l o n y '  w y z y s k  w  W a r s z a ­
w i e  i  z a s t a n o w i ę  j e s t  r a d  j e g o  p - i w a d a - m i .

D Z I W N E  P R A K T Y K I  C E N Z U R Y .  I r ;  w i c  o d  d w ó c hwszystkian losów, dopiero ma 4817 graczy jc - _____
d e n  z  i d e a  w y g r y w a .  J e ż e l i  r z a d  r o z s m r z e d a  t y « ? d n i  &V i a  k c i e j o y e  r z e s y ł l d  p is m  z a ę r a n ł c z -  
.  1, -  „  '  . n y c h  n a  a w u - r c u  w  D z i e d z i c a c h  r z e k o m o  k o n b s k o w a -
w s z y s t k i e  o b l i g A L  L., I  o c z n e  o p r o c e n t o w a n i e  n e .  R ó  w n o e z .e ś n ie  g i n ą  z  d z i e n n i k a m i  t a k ż e  n i s m a  f a -  

w y n i e s i e  t y l k o  5  c d  S t a .  c o  p r a w d a -  n i e  l i c  : . ą e ,  | c - L o w e  i  n a u k o w e ,  k k u - e  t e r a z  s ą  t a k  d r o g i e  i  t a k  

»iev 
p o ż y

' j u w m u  i  ,t i  - . .u  u  m  s i . i ,  c u  p i a - w u a  n i e  l i c z ą c ,  - c  i  i i a u K o w je ,  K i o r e  a c r a z  s ą  t a a  u r o g i e  i  t a l i .

i e v . ą t p l i w i e  z n a c z n y c h  k o s z t ó w  a j d r a i n l s t r a r i i  i ™  d o ś t ę p n c .  D c c l u d z ą  n a s  w i e ś o i ,  ż e  p a k i e t y  p is m

O ż y c z L i .  Rząd p ł a c i  4 % ,  «  c a ł a  S i r t n a  rocż- i ^ ' ! k ^ 9 J e h  ^ l n i a n e  s ą  r r z e z  ż o ł n i e r z y  i  s p r z e d ą -  
i - .  . ,  ,  _  I w a n e  n a  n i d t g a i n o j  r i c a z e .  7-c tu n i e  c h u d z i  c k o n f ; -nych wygrauYch stanowi nieco ix>nad 1 % nieligainoj

:0 pouad. 1 % ■ — j skatę legalną, dowedii ta okoliczność, że tesame pi- 
O ile rząd rozsprzeda mniej obligacyj, koszfajsm a i dzienniki rkefcedzą drogą poc/.tow-ą do Kra- 
pożyczki gwałtownie resma. a szanse graczć k o w .a * Właściwe władze rowini.y'wgląd'nąć w  t ę  spra

1 “  i 1 1 'f!  1 1 1 1 --en  C.l X n i n  I . I A U    Z n ____ J

wzrastają, W razie sprzedaży obligacyj tylko 
za mitjard, oprocentowancie wyniesie 9'2 %\ nie 
licząc kosztów, które będą mniej więcej ró­
wnie wielkie, bez względu na ilość, sprzeoa- 
nych obiigatyj. Każdy gia.cz jest zamtereso 
wamy w tern, ażeby inni nće kupowali obllga- 
cy,i. Jego interes jest wprost sprzeczny z inte 
rasem państwa. Najwięcej szans wygrania bę

w rę  i  u k r ó c i ć  K a d u ż j c i a .  k t ó r e  n a s  o d  z a g r a n i c y  o d c i ­
n a j ą .

\ V  S P R A W I E  S A M O C H O D Ó W  W O J S K O W I C H ,  —  
u ż y w i a n j c h  f r a f j  i'S> t y  c y w i l n e ,  o t r z y m u j e m y  w y j a ­

ś n ie n ie .  ż e  D .  D .  G .  o d d a ł a  « I o  d y s p o z y c j i  K .  O .  P .  
k i i k a  s a m o c h o d ó w ,  w s k u t e k  c z e g j  s a m o c h o d ó w  t y c h  
ru  i j ą  f r a w o  u ż y w a ć  o s  t b y  c a - w i l r n . k t ó r e  z  r a m i e n i a  

O .  F .  z i m  u  z  n e  s ą  d o  s t a ł y  m  l u b  d o r a ź n y c h  w y ­
j a z d ó w  w  j r . k - ż i i e  i  p o z a  m i a s t a  O d p o w i e d z i a l n o ś ć  z a  
O ż y c i e  t y c h  s a m e t  b u d ó w  e w e n t u a l n i e  t a f c i e  p r z e z  p a -

ilsaa r. 10Z0 .
Roz jeszcze stwierdzić przychodzi wielkość 

ofiar, które ponodm y Nowa pożyczka stanowi 
efiarę moralną i matarjainą. Moralną, bo każda 
kter.ja jest obnażeri-em poziomu etycznego, 
rlem, komecznom v? pewnych warunki.ch n.p. 
w naszych, niemniej złem. Ustawodawca na- 
gwi-.tl nową loterję: „pożyczką prem iową". Ten 
1 ' f t p i ś  władze Y . ą - d r u k o w a ł y  na witelkich, ła­
dnych afiszach, rozlepionych na rogach ulia, 
ozdobionych w jednym rogu u góry popiersiem 
K ościu .tk i, białym herbem w  przeciwległym 
rogu. Dobrze zrobił. Mamy już loterję liczbową 
i klasowa, może i inne. Nie ma nowodu chwalić 
Bie jawm e jeszcze jedną. W ypisywanie nazwy 
t ie  jest w  tym wypadku reklamą, nieabędr.ie 
potrzebną do osiągnięcia celu, do zwiększenia 
rozsprzedaży obligacyj państwowych nowego 
typu. Warunki, same przez się, sa dość wym o­
wne, wielce kuszące, a przecież dla skarbu nie 
Stanowią zbytniego obciążenia.

Równie pochlebnie nie można wyrazić się 
o pożyczkach poprzednich. Skarb państwa po­
nosił tv formie procentu i zwTotu kapitału 
większe koszta. Mimo tego pożyczka miała 
charakter patriotyczny. Jej kupno nie opłaca­
ło się, bo istniały sposobności korzystm ejsz;- 
?o u lokou. nią gotówki. Minister two ska-ftu, 
cbcąc sprzedać obligacje dawnego typu. i r u -  

*i To odwołać się do ofiarności obywa,Mi nk 
tzeca ojezyany, znajdującej s'ę w  potrzebie. 
UŁecnrt nie szczędzi wprawdzie pieniędzy na

! .  ,  , ,  .  , ! n i c  p c l r i a c e  r ł u ż b ę -  w  K .  O .  P  p o n o - i i  w y ł a c z m o  j i r edą mieli gracze w pierwszych tygodniach, bo zydjum K. o  P.
w w o z a s  i l o ś ć  sprzedanych obligacyj będ z ie ' ' T R A G I C Z N E  S K U T K I  N I E O S T R O Ż N E J  J A Z D Y

W c z o r a j  o h „ l o  g e d z  2  p e  o o ł u d n i u  s a m o c h ó d  w o j ­
s k o w y  p r z e j o c h a ł  w  A l e j i  F B w a c k i c g o  1 3 - l e t a i ą  u c z e -  
n i c ę  I V  k 1 ■ v ,y d z . I k t ó r a  w k r ó t c e  z  o d n i s s i o n y c i i  r a n  
z m a r ł a ,  S z o f e -  z b i e g ł .

P r a y  t e j  s p o s o b n o ś c i  z a u w a ż a m y ,  ż e  c o r a z  c z ę ś c i e j  
z d a r z a j ą  s ię  n i e s z c z ę ś l i w e  w y p a d k i w s k u t e k  l e k k o ­

m y ś l n e j  j a z d y  s a m o c h o d ó w  a  s z c - f e r z y  n a d a ł  m i m o  
t e g o  B k o e w a ż a  s c b B  p r z e p i s y  o  j c ż d z i c  s a n o c h o d o -  
w e j  i  j e ż d ż ą  z  w i ę k s z y m  j e s z c z e  t e m p e r a m e n t e m .  
P r , t c i  ,v t a k i e m u  k a r y g o d n e m u  p o s t ę p o w a n i u  s z o f e r ó w  
o d n o ś n e  w ł a d z e  w o j s k o w e  p o w i n n y  w y s t ą o i ć  z  e n e r g j ą  
a  w t r i - y c h  p o c i ą g n ą ć  d c  s u r o w e j  o d p o w i e d z i a l n o ś c i ,  
a b y  z a p c l - i e c  t ę g a  r o d z a j u  i w p a d k o i r . .

Ś M I E R T E L N Y  W Y P A D E K  Z A T R U C I A  S I Ę  G A ­
Z E M .  O i i o g d a j  w  n o c y  w s k u t e k  n i e o s t r o ż n o ś c i  z a t n d  
s ię  g a 7 - ;m  w  f a b r y c e  n i c i  p r z y  u l .  W ą s k i e j  2  M o r d k o  
J e z e f  . S r h u l d m a n n .  P r z y b y ł y  n a  m i e j s c e  l e k a r z  s k n n -  
r L i t o w a ł  ś m ie r a .  Z w ł o k i  o d w i e z i o n o  n a  c m e n t a r z  i z r a e  
l i c k i .

P R Z E J E C H A N I E .  W c z o r a j  w i e c z ó r  o k o ł o  g o d z .  6  

w i e c z ó r  p r z e j e c h a ł a  m a s z y n a  p a r o w ra  w  P o d g ó r z u - W i -  
s ł a  k o b i e t ę  d e z m a n e g o  b l i ż e j  r r z w i s k a  i  u c i ę ł a  j e j  
o b i e  n o g i  N i e s z c z ę ś l i w ą  p i z .e w f b z . iń ń o  d o  s z p i t c b " .

T A S Z Y C K A  I  G R O D Z K I  P R Z E D  S Ą D E M .  W c / o r a j  
o e b y ł o  c lę  w  d a l s z y m  c i ą g u  p r z e s ł i i c h a r d c  ś w - i a d k ó w .  
M i ę d z y  i n n y m i  p r z e s ł u c h i w a n o  m a t k ę  G r o d z k i e g o ,  
k t ó r a  w j r . - . ż a ł a  s ię  o  n i m  w  j a k  n a j l e p s z y c h  s ł o w a c h ,  
z a z n a ł  z a j ą c ,  ż e  p r z e d  p o z n a n i e m  s ię  z. T a s z . y c k ą .  b y ł  
o n  w p r o s t  i d e a l n y .  S v n  c z  ;s t .o  o p o w i a d a ł  j e j  ż c  T a -

ilość sprzedanych 
mała. Rząd, pewny powodzenia pożyczki pre­
mjowej. na razie odroczył ściąganie przymuso­
w e j .  Dobrze się stałe, bo truduo ją  uałoż.yć 
bez zakłócenia życiu gospodarczego.

Zwierciadłem siły angielskiej jest v. zerowa 
gospodarka finansowa, wynik usilnego dąże­
nia. do zrównoważenia dochodów i iczchodów . 
Rząd angielski od dawien dawna nie urządzał 
żadnej loterji. Nic uciekał się dc pożyczek pre- 
m jowych. Po obecnei wojnie nastały ciężkie 
czasy nawet dla skarbu angielskiego. Rozwa­
żano projekt odstąpienia od dawnej tradycji, 
zaofiarowania publiczności pożyczki premio­
wej. Rząd go odrzucił. W olał podwyższyć pro 
cent. Nam nie marzyć o dorównaniu w krót­
kim przeciągu czasu angielskiej moralności f i­
nansowej, W  naszych warunkach najnowsza 
operacja skarbowa p ans rwa polskiego jest 
czynnikiem umcralnaająeym, mimo hazardu 
w niej zawartego. Stanowi zło mniejsze w po 
równaniu z emisją pieniędzy papierowych. —  
Mniejsza z tem, czy ich wybijanie zasługuje na 
różne zarzuty, których mu nie szczędzono.

w o b e c  a n a l f n b r t y z m u  l u r l m ś e i  k r a j u .  N a c z e l n i k  w y -  n i e t a m i  w  n a s t ę p u j ą c y  s p o s ó b :  

d z i a ł u  c ś w i a t y  p o z a s z k o l n e j  w  P o z n a n i u  d i  N i c e f o r ! C z ł o w i e k  t e n  o a r d z o  j e s z c z e  m ł o d y  i  n a  n i e r w s z y  
P e r z y ń s k j  w y g i i s i ł  n a s t ę p n i e  r a f o r a t  o _ z a d a n i a c h  i  r z u t  o k a  s p r a w i a j ą c y  w r a ż e n i e  m ł o d z i e ń c a ,  k t ó r y  n ie *  

c e l a c h  o ś w i a l y  p  z a s z k o l n e j .  P o  r e f e r a c i e  w y w i ą ż i ł a  d a w n o  o p u ś c i ł  ł a w ę  u n i w i r s y t e c l c ą ,  je s t ,  b a r d z o  p o p u *  
s ię  d y s k u s j a ,  tv k t ó r e j  u z n a n o  k o n i e c z n o ś ć  p r a c y  p l a -  l e . r n y  w  s z e r o k i * h  k o l a c h  s p o ł e c z e ń s t w a  ł o t e w s k i e g o ,  
n o w e j  d l a  u n i k n i ę c i a  d o t y c h c z a s o w e  r e s b k - ż n o e c i  i  T r z y s i o j n y ,  e l e g u n e k i ,  w y t w o r n y  i  u j m u j ą c y  w  o b e j -  
c h a o t y c z n i  f -c i  p o c z y n a ń  w  l y m  z . a k n s i e .  W  d y s k u s j i  ś i i u .  M e j e r u w i c z .  i b u i  i n y  j e s t  r . ó w a ie ż  i  p w .e z  c i a ł o  
i i j s w r i o u o ,  m i ę d z y  i n n o m i ,  i ż  r z ą d  n a s z  a s y g p u j c  n a  d y p l o m a t y c z n e .  O s t r o ż n y  w  p o l i t y c e  z e w n ę t r z n e j ,  d ą -  
c e ie  o ś w i a t y  p i  z a s z k o ln - ę j .  p r o w a d z o n e j  p r z e z ,  m i n i s t e r -  z ą c v  d o  t e g o ,  b y  m e n a r a / . B  m ł e d c g o  o a ń s t w a  I n  to * , 
s t w o  m b  n a ń  i c b g  i  o ś w .  p u b l .  2  m i l j o n y  n a r e k  r o c z -  i l - . i e g o ,  z a n i m  w z m o c n i  s ię  a n o  i , a  s i ł a c h ,  n a  k o n f l i k t  
n i e ,  n a d t o  r a  s p r a w ę  r ś w i d y ,  p r o  w  . r iz o n .e i  p r z e z  m i n .  z  s ą s n d n i o m i  p a ń s t w a m i .  T i B j e i o w i c z  s t o i  m o c n o  n a  
s p r a w  w i  j s k i  w v i  h  2 6 9  m i l j o n ó w  m a r e k .  N a r a d a  m i n i a  g r u n c i e  z w i ą z k u  j i a ń s t w  b a ł t y c k i c h ,  c z e g o  d a ł  d o w ó d  
c h a r a k t e r  f r z y g r t . i w a w c t y  d l c  'w y m i a n y  z d a ń ,  a b y  z w ł a s z c z a  n a  o s t a t n i e j  k o n f e r e n e j .  p a ń s t w  b a ł t y c k i c h  
p r z y g o t o w a ć  g r a n t  d o  p r a c y  d a l s z e j .  U z n a m ,  z a  p o ż ą -  w  B i l d o r I i n g . - , h o f i e .  R z ą d  l i t e w s k i  F u r i c k i e g o  i  V / o i .  
d a n - j  u r z ą d z a ć  w  t y m  c e l u  p e r j o d y c z n e  z j a z d y  w  d t m a r . a s . i  s w s m  p o s t ę p o w a n i e m  o r  ć ź r . i ł  w p r a w d z i e  
W a r s z a w i e  i  w  i n n y c h  i i  i*  s ita c h  c o  k w a r t a ł .  W  m y ś l  w c i e l e n i e  i d e i  ł ą c z . m ś c i  p a ń s t w  b a ł t y c k i c h .  M a j e r o w ie *  
t e g >  w n i i - s k u  r . a r a d a  n a s t ę p n a  n l b ę d z i e  f i ę  w  W a r s z a  n i e  t r a . i  j e d n a k  n a d z i e i ,  ż e  c h w i l o w e  k o n f l i k t y  n ia  
w i e  * r i e r w s z y c h  d a a t o h  s t T < -4B i a  1 9 2 1  r .  w y p a c z a  z d r o w e j  m y ś l i ,  k r y j ą c e j  s ię  w  p o w y ż s z e j '  i d e i

J U B U . E U S 2  S O K O L A  G Ó R N O Ś L Ą S K I E G O .  W  Z  i ' Ć I A  M A N U l u s K I E G O .  „ W i w r e d  p o d a j "  s - . - e  
u b i e g ł a  s o lm t ę  i  n i c o / i e ł c -  c b . i i o c l / . i ł  S o k ó ł  g ó r n o ś l ą s k i  g ó ł y  o  p .  D .  Z .  M . i n u i ł s k i m ,  p r z e d s t a w i c i e l u  U k r a i n y  
2 5 - i e c i '  i . w  j j . g o  i s t n i e n i a .  s c w i c - k i c j  n a  k o n f e r e n c j i  w  R y d z e .  M a  o n  b y ć  O k r a jń *

r 1 * R S / * ł . E K  S E J 7J U  H O N O R O W Y M  O B Y W A T E -  c i m  z. p o w i a t u  k r z e m i e n i e c k i e g o ,  w ł o ś c i a n i n e m ,  u r o c iz ,  
L E M .  . . R z e c z p o s p o l i t a "  d o n o s i ,  ż e  m a r s z a ł e k  T r a m p -  - w  r o k u  1 8 8 3 . D z i ę k i  - t a r a m o n .  - w i e j s k i e g o  n a u c z y c i e l  z  
« w ń f h i  o t r z y m a ł  n a  n u e y  u c h w a ł y  r a d y  m i e j s k i e j  d o s t a ł  s ię  d o  g i m n a z j u m  w  O s t r o g u ,  a  „ z e t k n i ę c i e  s ię  
g o d n o ś ć  b m  - . r o w e g o  o u y w a i t e l a  m i a s t a  P o z n a n i a .  i z  s y n k a m i  p o l s k i c h  o b s z a r u i k ć . w “ ( ! )  s k i e r o w a ł o  g o  o d -  

P f O T R K O W ,  1  p a ż d z i e r i d k a .  ( O f i a t a  w a l i  p a r  t y j  r a z u  n a  d r o g ę  n r i o y  p o l i t y c z n o - s p o ł e c z n e j .  Z a  r e w o -  
n y c b ) .  W  c z e r w c u  r o k u  1 .9 1 9  w s k u t e k  f a ł s z y w e j  d e - j  l u t - y i n ą  d z i a ł a l m ś ć  z .u s t i i t  w y r z u c o n y  z  g i m n a z j u m  
i i u n c j a c j i  7. o s  U d  p o c i ą g n i ę t y  d.< o d p o w i e d z i a l n o ś c i  p o c z .e m  o r g i u i  n w a ł  k o ł k a  r e w o l u c y j n e  n a  W o ł y n i u  w  
p r z e z  s ą d  o k r ę g o w y  w  P i o t r k o w i e  p .  S t a n i s ł a w  S i k o r -  y -o w .  s f w r i l c o u ł t - i n t y f c o w s k i m ,  e z i t z ą e  l i i e r a t n i ę ’ „ R e w  
s ‘ : i ,  K r a k o w i a r i n ,  b .  r e f e r e n t  a d m i n i s t r a c y j n y  w  L u - , ( J k r .  P a r t j i " .  W  l a t a c h  1 9 0 4  d o  1 9 0 5  p r a c o w a ł  w  p e -  
b l i n i e .  P o w o d e m  d e n u n c j a c j i ,  j a k  s ię  o k a z a ł o ,  b y ł y  t c r T i u r s k i c h  ( i r g a n i z a i j a c . b  b o l s z e w i c k i c h  i  w  r . i e l e  
w a l k i  n a  t l e  p o h t y c z n y m .  D e . i u n c j a e j a  b y ł a  z e m s t ą  n a  g a ł n y - h  o r g a n  i : a - - j a c h  w o j s k o w y c h ,  a  p o  z b r o j n y c h  
p .  S i k o r s k i m  z a  t o .  z e  b ę d ą c  s w o j e g o  c z a s u  r e f e r e n -  j r o z r u c h a c h  m a r y n a r z y  k r o n s z t a d z k i c h  w  r o k u  ' 9 0 5 , 
t e m  s t a r o s t w a  w  P i o t r k o w i e  n i e  d t d  s ię  n a k ł o n i ć  d o  b y ł  w i ę z i o n y  i  z o s ł - i n , .  W  d r o d z e  n a  w y g n a n i e  u c i e k ł  
w s p ó ł u d z i a ł u  w  i n t r y g a c h  p e w n e j  p a r r p  p o l i t y c z n e j 1 a  d o s t a w s z y  s i ę  d o  K i j o w a ,  p r o w a d z i ł  t a m  d a l e j  r o  
p r z e c i w k o  6 w c z . c s n e i . i u  s t a r o ś c i e  p .  M a l a n o w s k i e m u ,  j w i l u e y j r ą  r  < b o tę  w a r ó 1 w o j s k a .  W k o ń i u  w y j e c h a ł  d «  
Z  i n t r y g  t y c h  w y ł o n i !  s ię  p r o c e s  K a r n y  o  n a d u ż y c i a  P a r y ż i ,  g l z i o  p r a c o w a ł  w  p a r t y j n e j  p r a s i e .  N a  po*  
a p i o w i z a c y j n e  z  c z a s ó w  o k u p a c j i ,  w  k t ó r y * ,  j a k  s ię  e z ą t k u  r e w o l u c j i  t b e c n e ,  w r ó c i ł  d o  P e t e r s b u r g a  i  la r a

zi stał członkiem miejskiego zarządu, potem zastępcy 
car. k  .uiiiar/.a spraw aprjwizaeyjuych, wreszcie odcc-

c T r a z a lo ,  n ą jn ie , s łu K 7, n i c j  w c i ą g n i ę u o  p .  S i k o r s k i e g o .
P  S i k o r s k i  p n b y t e r a  s w o i m  w  P i o t r k o w i e  j a k o  r  : f c -  

r e n t  k a r n y  s t a r o s t w a  z a  c z a s ó w  o k u p a c j i  a u s t r j a c k i e j  j r - i e  b i e r z e  u d z i a ’  w  r y s k i c h  r o k o w a n i a c h .  D z i s i a j  z a j  

o r a z  z a  c z a s ó w  p o l s k i c h ,  w y r o b i ł  s o b i e  t a k  u  l u d n o  m u j e  o n  s t a n o w i s k o  c z ł o n k a  „ C e n t r .  K o m i t e t u  k o m u /  
ś c i  p o w i a t u ,  j a k o  t o ć  u  s w o i c h  z w i e r z c h n i k ó w  o p i n j ę  r - i s t y c z j i s j  p a r t j i  u k r . “  i n a r .  k o m i s a r z a  s p r a w  z ie m ?  
c z . ł o - w B k a  u c z c i w e g o  i  s u m i e n n e g o  —  o b y w a t e ł a - u r z ę d  s k ie h .
r i k a .  W s k u t e k  l i c z n y c h  p r ó ś b  i  / . r ż a l e r i ,  w n i e s i o n y c h  
d o  w ł a d z  p r z e ł o ż o n y c h  p r a c z  p .  S i k o r s k i e g o  n a  p rz e *

B A C Y L  I N F L U E N Z Y .  Z  P a r y ż a  d o n o s z ą :  N a  o s t a t  
T . ic -m  i o s i c - l z  m i - i  R a d y  h y g j e n y  p u b l i c z n e ;  d r  D u b c e u l

• « e ś n ' i  l i r .  P o i p r a w Ta  w y k a z a ł a  z u p e ł n ą  m e w k f -  k t ó r y  w y r o w a d z o n y  d o  d r ó g  o d d e c h o w y c h  u  m a l , j  
p .  S i k o r s k i e g o .  S ą d  w y d a ł  w y r o k  u n i e w i n n i a j ą -  w y w e ł n ł  g r y p - ; .  L e k a r z  r a n  p r a c u j e  o b e c n i e  n a d  w y n *

wdekanie dochodzeń, sąd okręgowy w Piotrkowic, po cświadczył, i>• przewiduje powrót epidunji grypy. Dl
piętnastu miesiąca-di rozpisał rozprawę na dzień 3  1 I ujaric znalazł w krwi cb. rycb na grypę mikrob
4  wTześni 
n«»ść
ry Przez cz-is 15 miesięcy p. Sikorski pozbawiony-Ic/iiniim mir. wi*y prreiiwgiypowej Mikrob w y k m j  
był p-msii i pistawiony pod pręgierz opinji. Sąd unie 'przez dr Fujaro o wielki ścią nic przerosi jednej dżio 
winnił. lito jednak wynagrodzi p. Sikorskiemu nie- , ;ęiiotyeięczncj części milimetra.
słychaną krzywdę moralną i materjnlną, jaką mu ----------------------
pracz zbyt pobione trakaowaoi: sprawy i dawania, ZMARLI.
wiarę denuncjacjom wyiząozono? _ __ j sr>. -lo/of K a n t o r ,  profesor gimnazjum św. Jacki

TARNAW , 2 paźIz.iernika. (Z miejskiej Komisji vln;1,'f onegdaj w Krakowie w 56 roku życia. Zmarłj
aprcwizsi-yjnej. _ -  W  spiawle budynku I -Tmaajum. i yj kochanym pr-iez młodneł nauczycielem i cenio

Iłipim'). Na podstawie noi*e) rym polonistą Pracował także na polu literaekiem
podstawie gj,,Wrne naJ ukoahanem przez .lobie IBłbali-m, i 

Ko- fcHrpgo poibodził Miiędry iwiemi napisał: ..Tatry w 
ką i opowiadania o jej pó mieja apr'.wizacyjn-i. Stara Rada gospoelarcza prze [ p0p„k; , j ' i „Pieśf ludowa Orawy, Podhala I 

nrzeerp nmrĄjlł€vrri.. N aw a  p o ży czk a  Ściągmio Rżeniu r izezui iły. Ski ro jndi k syn posądził ją O stała i.Unii i, a m-Jzomy o oii-j po..ietzieć, że nrfmo ej j,./a ‘ę (Ą raowml także „Słownik pedhalnń&M*
dużo kat)'to lu  do k a s DDli-stwoowch 7P •wite ia fkr.0dziei zerwała z nim stcsnnl-i. lejhi  szych chęci, papie-anych ztiytmą elokwencją Kl/,r, J0 n-kopis znajduje się w Akadnmji Umi >jęt.iu>

!• .. _ i , i  ,• ' L , . Szczególne w'rażcnio wywarły zez.nania siostry cz.łcnk. w mc m\gla. wielu spraw jromyslnie załatw/i z : f ; o*ta*^ucłi -u m e łi brał czynny i żywy urlziai
- je g o  z u z y c u  w azisia in osc* w y iw o rczej. Grodzkiego, która spikrjnic i w logicznie powiążą- i z j iwodu braku egzakutywy. Obecna Komis la aprowti- w jyacach K- mitetj plebiscytowego spisko-orawskie
Zu m icB zon a  pod IŻ  k a p i t a ł u  zw iększy StOpe nyc.h z-Raiach W Kazała na stosunek brata do T;v zscyjna iwa ciaśi Biszy jmzeze zakres dzirlania, bo ,0 ’

procentow a —  oto ofiara m aterjalna, zaw arta ryckiej, tudziez cło niej samej. Siostra z bratem ko- tylło  ojiinjt wanie _i_ w-n.ii ikewanie w sprawach kun- p joraeb odbędz.re się we środę o goćte. 5 po poi. i 
,y DOŻYCZPI nremi-iw-c, Ale i fo  trudność no o J(1,aJi sil5> a '“H-jść 'a  kyła tak uderzającą, że rawcl cesjonowania ditajiistów do sprzedaży artyKułów _ kii, 1)( v na cmentarau. Cześć i-an.ięei zasłużonego oe

i /e j i .L i :  p i . j ij jw ^  /cię  e, ci uuaobc po y ŁO]rJzy |,ratn śmiali się z tego. Raz był na wizycie lu m>r gemowych, km lrda detajustow i zakładów ^aj-oga!
n am y , Dyldny p rzy p ły w  pieniędzy  p0zv c zk i u p-, MedweckDh i p wróciwszy z niej z radością przetwarzających, oraz nadzór nad rozdzidein przv-| (felena L e ś n i e w s k a ,  żona b. _ mirć. t̂.ra wojny

oj * wiadał, że poznał Taszycką, której początkowe dzielonych smoków zywr.i ści. Cała zresztą władza * ■
jednak unikał, ale pćź.i-iej stosunek między bratem spada wyłącznie na magistrat wrraz z odpowiedeial- 
a Ta«zycka p.nzął się silniej nawiązywać. Kiedy brat nością.
wrócił i wojska i założył sklep, prosił ją i matkę c Pod prz-ewodidctwi-ir. burm. dra Tertiia oabył) się 
współpracę. Odmówiła jedrak, pcmeważ Taszycka.w  tych dniach p. sii dze-nie nowowybranj Komisj:
ustawicznie mówiła o jakichś kradzieżach. W  dalszym, aprowiiai yjnej. na karem  zastanawiano się głównie
ciągu siostra Grodzkiego opowiedziała o posądzeniach, nad cc-rgainzacja Lizęilu gospodarc/°go Oprawę tę 
ł ti re rzucano na matkę, o znal ,-m łiścirr. w którvir jio dłuższej a-yskusp odroczono Zajmowano -ię rów- 
Tassycki d- magała fię zwrotu 4Ó(HJ koron, jak tw*er- nież sprawą aj rowizcwTani? „iasta, co przy szczu- 
dzila skradziony :h przez matkę. Bra* często mówił płych i a pasać, - żywruś*-' awych, _  zwła*/. :a zboza w

I J „  * I * .. a 1 . m _*_ . 1  :  ̂t — «   ̂ n I 1,  ^  Z A 1 . .1 n  fi ł l  T t  Tł- I A  Tl S *7 / , / i / 't  11 Tl * /> M A  TTf n* T* Cl *7 Tń PTY1 lSTLr4 1 Z*

mi-e zaclicc’1 naszego rządu do dalszej rozrzu­
tności. Jeżeliby powodzenie pożyczki miało 
ten skutek, musielibyśmy znowai uciec się do 
zgubnie.tro wybijania p-eniędzy papierowych. 
Pożyczki jzatrjotyczne i loteryjne, wysokie po 
datki, same przez się nie przewrócą równowa­
gi budżetowej w  państwie, które ffospodarzy 
z bez-pirzyltłodną rozrzutnością. ( t)

P  ©  N  I  M  A .
K r a k ó w ,  6  p a ź d z i e r n i k a .  

P R ' . W D T D O D C B I E N S T W O  P u G O D Y  N A  D Z I E Ń  
6  P A Ź D Z I E R N I K A :  F . i g o d n i a ,  w i a t r y  w s c h o d m e ,  z i m ­
n o  ( z  r a n a  p i z y m r o / c k t  

W y c i ą g  z  c t & e r w a c y j  m e t e o r o l o g i c z n y c h  w P o l s c e  
z  d n i a  5  b m . -

K i e r .  w i a t r uM i e j s c c w . T e m p e r .  
m a x .  m i n .

E t a n  n i e b a

K r a k ó w  1 0  1  p ó ł o - w s c h ó d ' ,  p o g o d n i e
Z . i k c p a n e  1 2  4  p ó ł u - w r s c h o d .  p o c h m u r n o
P a i s / . A w a  1 1  c  p o b i ł . - w s c h ó d ,  p o g o d n i e
P o z n a ń  ł o  1  p o b i d . - w s c l i o d .  p o g o d n i e
G d a ń s k  1 1  2  p o ł u - l - w s c b o d .  p o l p o c h m u r n o

U w a g a :  M a r . i i r . u m  t e m p e r a t u r y  d l a  Z a k o p a n e g o  z  

. g o d z  13, Ri z k l a d  c i ś n i e n  W y s o k i e  c i ś u i c u i e  n r d  P o t -  
- k ą  i  n a  p ó ł n o c  c d  P o l s k i .  D s p r e s j a  n a  z a c h ó d  o u  i G a w e ł  

A i  g i j i .  1 o g T t  ra i .

j e j ,  J e  T z s z y c k a ,  ż a l i  s ię  n a  u / ia t k ę ,  k t ó r a  n i e  c h c e  

d a ć  j e j  n a  u t r z y m a n i e .
P i  d o b n i *  o n r  im n i *  p r z y c h y l n i e  d la  G r o d z k i e g o  z e ­

z n a w a ł  d . U n g a r .  k t o n  r a z e m  z  m m  p r a c o w a ł  w  ’ e d -  
n y m  p o k o j u  w  w i j e m e j  c e n t r a l i  ł a r d i  o v e j ,  z a z . n a c z a -  
j ą c
' z ł o w i e k i e m  b a r d / .o  p r a c o w i t y m  i  s o l i d n y m  N a s t ę p n i e  
p .  U  f i g a r  w s k a z a ł ,  i e  z  r o z m o w y  z  G r c d z k . n  w y n i ó s ł  

w r a z i  n i e .  ż e  b y ł  o n  p o d  s i l n y m  w p ł y w e m  T a & z y c k i e j ,  
ż e  I  c z  n i e j  p o p r u s t a  m y ś l e ć  n i e  u m ia ł ,  n a  c o  n  n a ­
w e t  r a z  . . - - l r t i -m  z w r ó c i ł  j r . j  u w a g ę  O k o l i c z n o ś ć  t a  d o  
t e g o  s t o p n i a  z  c z a s e m  w y j a s k r a w i a ł a  s ię ,  ż e  G r o d z k i  
ż a d i e g i  k n - k u  n i e  b y ł  w  s t a n i e  z r o b i ć  b e z  T a s z w -  
c l  i e j .  G r o d z k i  k i l k a  r a z y  s k a r ż y ł  s ię  p r z e d  r i m  z e  
s ą d e c k ą  j e s t  s k ą p a ,  t e r r r y z u j e  o  - r k ę ,  o k r e ś l a ł  j ą  j a k o  

v j ;j  m a n t ę .  W  s p t  m i n ą ł  c z ę s t o ,  ż e  j e s t  o n a  p r z e s z k o d ą  
d o  m a ł ż e ń s t w a  j e g o  z  T r u z y c k ą .

p a ń s t w i e  p r z c d ct M v , ia  s ię  w  g r o z n  e ra  ś w i e t l e .
D y r e k c j a ,  g i m n a z j u m  I  w y w i e s i ł a  u w i a d o m i e n i e  o  

r o z p o c z ę c i u  n a u k i  s z k c l n o j  i l  b m .  W e d ł u g  i n f o r m a c j i  

z e  s f e r  n u s n  a a j n y c h ,  i . a u k n  m %  s ię  r o z p o c z ą ć  z  k o ń -
________  ____________  r e m  p a ź d z i e r n i k ; ,  l u b  n a w e t  z  p o c z ą t k o m  i is to p a < a a .

w  p i e r w s z y c h  s ł o w a c h ,  ż c  G r o d z k i  b y ł  z a w s z e  D l a c z e g o ?  B o  z e n ;  u r z ę d n i k ó w  m i n i s t e r s h  u lw  n n

Również prz.y:bylne były zeznania p
]< rÓ l ’Y

s k i i - ł i ,  e w a k u t  w n n y c h  t u t a j  z  p o w o d u  n a j a z d u  b o l s z e ­
w i c k i ' g o ,  a n i  c h c ą  s ł y s z e ć  o  o p u s z c z e n i u  b u  c y n k  u . 

C i e k a w i  j e s t e ś m y ,  i a k  z  t e j  a f e r y  w ;  b r n i e  r z ą d  w a r ­
s z a w s k i .  P o m i j a j ą c  T a k t  p o w y ż s z y ,  w o b e c  p o g ł o s e k ,  ż e  
d y r e k c j a  n i e  m y ś l i  i  d e s y n ł i - k ^ j i  b u d y n k u ,  p o m i m o  
v .a s / ł y o h  w y p a d k ó w  c h o r ó b  z a r a z h w y c v . a p e l u j e m y  t ą  
d r o g ą  d o  d y r e k c j i  z  p n ś b ą  o  z a r z ą d z e n i e  d o k ł a d n e j  
d t s y n f e k c j i .  g d y ż  z a i  h c u ł z i  o b a w a ,  ż e  f * r o f e s o i z y  n ie  
z c ł i c a  u c z y ć  w  i i e o d k a ż o n y m  b u d y n k u .

W  ł y c h  ' d n i a c h  z m a r t  v .  n a s S e f l !  m ie ś c i e  b ł  p .  d r  
A d o l f  R i n g e l h e i m  w  8 3  n  k u  ż y o i a .  Z m a r ł y  r . i e s z y ł

J i u i c i i c t  l  J C C  11 J Y  n  Cl r \  o ., ~ f - ----* ■■ -u-j»»j

z m a r ł a  n a e l t -  n a  a n i  w - i y z m  s e r c a .  ■ o k  t e  .n u  j e n .  L e ń  

n i a w s k i  s t r a c i ł  c ć r k ę ,  p r z e d  m i e s i ą o w n  s y n  j e g o  Dud) 
w  b o j u  p o d  L w i  w c -m ,  t e r a z  z n o w u  c i  j ż k .  c io s  s p a d  

n a  m e g o .

w s z y s t k i c h  o b y w a t e l i  
n a  nie- 

n ą  i  w i c i  

N i e  b y ł o

Kp »ERTI)AR  
MIEJSKIEGO TEATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO

Ś r o d a ,  6  b t n . :  „ W e t e r a n " .
C z w a r t e k ,  7 b m . .  „F n a d  ś n ie g * '.

REPERTUAR 
MIEJSKłBiB TEAT8U  H'>V'SZECHNFGC,

f t r e d a  6  b m . -  „ Z a  d a w n y c h  d o b r y c h  c z a s ó w * - .
C z w a r t e k ,  7 b m  „ D z i e r ż a w c a  z  O l e s i o w a " .

RF>FRTLAk TEATRU „P a G ATELA".
Ś r o d a ,  b  b m . -  „ T e n ,  k t ó r y  c h c i a ł "
C z w a r t r k ,  7  b m .- .  , T c n ,  k t ó r y  c h c i a ł " .

R E P E R T U A R  T E A T R U  „NOWOŚCI".
Ś r o d a ,  6  b m . :  „ K s i ę ż n i c z k a  d o l a r ó w " .  f
C z w 'a r r a k ,  7  b m . :  „ K s i ę ż n i c z k a  d o l a r ó w " .

Z CECHÓW malarzy pokoiotrych 1 szyldo 
wych, oraz jłohostnikćw w Krskowię donor,tą/ 
N a  W a , l n ° m  Zebramłit c z ł o n k ó w  ^ochoty odby­
tom w d n b i  2 9  - w r z e ś n i a ,  uchwatlono na skutek 
żadaiń robotników podnieść płaca? tychże, jal 
następuje: Robotnikom samodzieinym o  50(5, 
pomocnikom zaś o 90*56, o czem się niraejszcir 
P. T. Publiczność zawiadamia. 67'iS
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tarjalnej i daiennikarsk iej, natenażast a !n v  na­
cisk położyć nalaiy na konieczność przedsta­
wicielstwa wyznań renę'.'inych. W reszcie pole- 
incKowai rrowca z pasłam Niedziałkowskim.

Pos. W a c h o w i a k  oświadcza, że dia t-ra- 
dyicfi nie nailełży wm aw iać setnato podobnie jak 
Liber1 -m veró . Gdyiby istniała iziba wyższa, 
praaproiwaidWr ie .reformy rołnefl byleby nie- 
mużliwe Argument, że senat pnzeeiwdlzlala 
złym "^taroom, upada. Są na to in.ne środki, na 
przykład odiroeraeline tnzecieęso czytania. \V j a ­
zie gdyby art. 36 przeszedł, mwca imieni mi 
stronnictwa zgfelsza poprawkę tle an . 36, 
zniienzajattą doi ograniczenia liczby ctło-nlków 
wyibieraiknych do senatu do  50, oraz dv usunię­
cia pr®edf't-awici'd!lstwa wyznań fftjj iżiseyich UGŁ-ił- 
m izib gospodarczych itp

Pos. S z y p e r '  krytykując propen owany 
skład sebattii. zaznacza że a'ngwment. że druga 
izba będzie przedstawiała żywioł wiedzy, nia 
jest słuszny, idzie bowiem nie o wiedzę, !Bcż 
o zasób doświadczenia życiowego., które daje 
rfl/CSfdj twarda e-zkoła życia 3 a(kże przytoczony 
pmez zwolenników d-wutilzhowońci argiumemt i<d- 
grywania przca setna* rob' kmin tle a nie wydaje 
się mówcy* s-hwwnym. Zdaniem mawey pirroz ja­
kiś czas nie będzie itoinf itrów  między sena­
tem a Sejmem, lecz ponieważ chce się prrto wi­
dywać na dalszą metę, (prz-eto przygotowuje Ł’ ę 
ten hamulec, zwrócony ntv.eeiw mnopieinksń- 
com. W ten sposób nie buduje się (państwa:, w 
któtrem ma panować norcamnienie narodów.

Pos. M a t a k  i e w i o  z broniąc, wniosku 
większości. 'pOiJkreśia, że actyfcuł 35 w przód

ćniotorom posła dria Głabińsktego w obecności 
mśtniafcra sprawiodiiwości Nowodworskiego i ■wi­
ceministra dra RybarsM ego uchwaliła w roz­
prawie szczegółowej, referowanej przez posła 
Wierabiclaego, projekt ustawy o wykonaniu 
pożyczki przymusowej, zmieniając uchwalony 
pizez Radę Obrony Państwu tekst dotyczącego 
rozporządzenia.

Komisja rolna pod przewodnictwem posła 
dra Ifcrd la w obecności ministra Poniatowskie­
go. delegatów ministerstwa rolnictwa i spraw 
wojskowych, odbyła posiedzenie w przedmiocie 
odbudowy rolnictwa, zniszczonego nr iazdcm. 
Minister Poniatowski zdał snrawe z akcji, prze­
prowadzonej w tym kierunku, poczerń rozwi­
nęła się dyskusja, zakończona uchwaleniem 
szeregu wniosków. Komisja wezwała rząd o za­
opatrzenie rolników w  konie robocze, dostar­
czenie benzyny dla motorów, węglu dfci płu­
gów narowych, daioj. by  od zakupu koni wyłą­
czał pośredników. Komisja wezwała ministra 
spraw wojskowych do zarządzenia przewiezie­
nia inwentarza, ewakuowanego ze wschodu, 
jak najrychlej zapomocą transportów, w ojsko­
wych.

Strsśk p n w fes tasy js r/ 
za jednoizbowym  Sejm om ,

W arszawa 6 pażd-ziełmika ('ról. w ł.) W  po- 
<na.tik*c.b .rnzyezh g »  tvtgrwl-nia odbejdzie się gło

Rncfr aprarny we Włoszeoh.
Rzym, 6 pażderemika 'A g . Stefami) Dzienni­

ki donoszą, że w Sycytji -zostało -kilka nie- 
uprawionycłi /posiadłości ziem. (kich obsadzo­
nych i] (rzez ch łopów  j. byłych  żołnierzy. Udali 
się oni w jłocihodbte cno tych d-obtr, niosąc na­
rodow e chorągwie. Na czele jednego z pocho­
dów kroctyj zakonnik z krzyżem Zajęcie na­
stąpiło na skutek nastawy o nieup-awionych 
gnuntaoh.

S f a t M  daltas do
Lłngby, 6 października (PAT1). W  Kopenha­

dze dnia 2 fam. na dorocznym festynie stodbin 
rów mioiscoweno Uniwersytetu w' którom brał 
udział między innymi pojaki p ise ł w Danj., 
oraz .prof. Różniowslii, uchwalono wysłać do 
senatu niweńs vtr tolr'<g o  w Warnia wie następu­
jącą depesazę: D raw y  ńtud-mci, zebrani z oka­
zji nowego roku ęclroluego, przesyłają polskim 
kolegom w yrazy s>un|patji i perdteczmego-. pn. 
zdrowienia oraz jalk na'jlepszyc-h życzeń dla 
Reński: Podróisano Y ibo Hasfcruip prezes związ­
ku studentów.

r & b& i t e n  i « w * m
NAKŁADEM SEKCJI PRASOWEJ ROBOTN1- 

CZEGO KOMITETU OERn NY NIE°ODLEGŁO-

W a r s z °w a , 5 października (PAT). Na wozo- 
f&jszem posiedzeniu Sejmu, które rozpoczęło 
fSę o godzinie 4.30 popołudniu, po odczytaniu 
szeregu iriterpelacyj w  pierw szem czytaniu o- 
-desŁint do komisji dwie ustawy w sprawie 
gwarancji finansowej do sumy 200 mijon-ów 
marek dla zobowiązania różnych i-nstytusyj, 
rraz w 3prawie tym czasowego przyznania pań­
stwu wydącznego prawa do poszukiwania rudy 
żelaznej. Przystąpiono do (łrugiego czytania 
ustawy o wspełdz Selniach. Głos zabrał sprawo 
kdaw ca poseł A d a m ,  zaznaczając, że ust-w a 
powyższa przewiduje w to k tóry ch  tveąch 
feczt?szori, aby zvsk' wi spułdziełnJiach byl dzwlo- 
c y  nie w  s io su o k u  do  kapitałów , u noszonych  
przez cz*oniiów , lecz w tym kierunku, w jatum  
ta jp a k a ja li oni w e  w spółdziełni sw o je  potrze­
by gospodarcze. W  razie liku idacji wnpółdziul- 
m, członkowi jej należy zwrócić jedynie w łożo­
ny udz/iłał, reszta majątku winna być przekaza­
na sa cele ogólne społeczne. N-owością również 
ea przepisy, ułat,wiaiiace u spółdzielni sanację 
ich, jako łącm ilai między rządem a ruchem 
wspołdzieJczym. Na wniosek posła Kowalczu­
ka Izba ustawę odesłała z powrotem do komi- 
B.ji, celem uzgodmenia je j ze świeżo wniiesione- 
mi 12 poprawkami.

DYSKUSJA NAD KONSTYTUCJĄ.
Przystąpiono następnie do dalszej dyskusji 

nad konstytucją.
Poseł S w i d â  uzasadniając konieczność 

dwuizbowości, oświadcza, że 20 miesięcy rzą­
dów Sejmu jednoizbowego wydały takie wy in­
ki, ze dzdsiai jesteśmy niem;il w  okresie abso­
lutyzmu. Suwerenny Sejm nie wie, co się dzie­
je pozii jego plecami. Istnieje rząd. a poza nim 
jakaś klika. Widzimy wszędzio nadużycia, na 
froncie, na tyłach. Mundury świecą papierowe- 
mi (nićmi, buty są ze zgn i^ j skóry i  niema ni­
kogo, kteby o to wołał. Senać nie pozwoliłby 
na weryfikacyjne nadużycia, nie utrąciłby w 
w komisji pnerala W roczyńskiego i nie pozw o­
liłby, żeb\ na front szły »PainiętniId Pana Po­
pa*. Mówca stawią do arrykułu 36 poprawkę 
następującą: a) Senat składa srę z GO człon­
ków. obieralnych przez powszechne gkisowa- 
flie, 10 miarsiw.anych przjz prezydeoitą, posia­
dających siopdeń nauKOwy, znj,jącvch prawo 
państwowe, przedstawicieli nauki i sztuk5; b) 
10 elektów, wybranych przez samorządy ziem- 
ziemskie, 10 pizez samorządy miejskie. 10 
prze> przedsiębiorstwa przeanysłowe, 10 pizez 
przodsir, biorstwa, większe h-undi-owo, 10 przez 
=towiaizysze tra roli.icz-3, 10 przez instytuc je 
baldrowe c) .jak w projekcŁa.

oTastęony m ówca H a l  b a n  zaznorizo, że 
jeśli zwalczano gdziekolwiek dwuizbowość, to 
zwraca.jo  stę przeciwko fa łszy w em u  postawie­
niu konstęducji, ai nic piv.ociwko zzuwidzie dw-u- 
izbowośti. Dolej m ówca dowodzi, że jest k o­
niecznym, a,by poza Izbą niższą, po^a czynni­
kiem powszechnogo głosowajnfą, m ó g ł działać 
ustawod iw czc inny czynnik sp«>łeczny. Mów­
ca wnosi, aby członkowie, wyrnienieini pod li­
terą a), byli wybierani z poza Sejmu przez spo­
łeczeństwo.

Poseł N i e d z i a ł k o w s k i :  Semu wedle
artykułu 36 ma uocistawe rozpaczliwie wąską. 
Sit ilmoztessęciu członkow  z w yłvoi*u posiadać 
fcedzib miniinum autorytetu. Wiryliśoi mają 
dzi» cłiyba autorytet osobisty, albo towarzy­
ski, a to me wystarcza. Instytucje samorządo­
we W PoLsco są mato wpływowe. Penat, tak 
skonstruowany, jest z góry beznadziejny. Nie 
można ziepuuiąć dem onjacji z tęi pozycji, jaką 
cna- już zdobyła- Jeże’ i się chciało Polskę po 
prowadzić, na drogę dwuizbowości, to trzeba 
było oO tego systemu rozpocząć. W społeczeń- 
Btwie i lc ą  sena.ru budzi v '.elką ttlcufncsc, bo 
łud czuie. że ten senat ma tylko jeden cel po­
lityczny. aby uyć hamulcem dlai rozpędu dJa 
polskiej demokracji.

Co do smaży praw, m ówca zauwazai, że rrnę- 
dzv tą instytucją a senatem zachodziłaby ró­
żnica tylko ilościowa. Stajać na stanowisku 
Piustowców, iuileżałoby przenieść straż praw 
z konstytucji do regulaminu. Jeżeli straż praw 
ma uzyska5 w ciągu egzystencji większą kom- 
petuncję, to stanie się tern, czem według pro­
jektu większości komisji m . być sesiat. Jeżeli 
sensi potrafi być czemś co będzie tylko szko- 
nliwe, to bodzie zaż'’ wiem jeszcze osfcraejszej 
walk' wewnętrrnoj w  łonie naszego parlamen­
tu. Jeżeli ma być niczem, to jesteśmy za bie­
dni abv tworzyć tak kosztowną i zbyteczuą 
instytucję. Chociażby nawet udało sie w  tym 
S ejm e zdobyć większość dwóch lub trzech 
głosów dla tego senatu, to możemy być pewni, 
że życie 'Cgo  ̂byłoby krótkie, a śmierć słaba.

Poseł S e j b wypc wiedział się przeciw se ­
natowi.

Posoł ks. L u t o s ł a w s k i  pragnąłby wi­
dzieć y sen f-ie  czynnik większej równowagi 
kojnjK>ój,xiji i rozumu ustawodawczego. W  u- 
śt;1 wodny,si,wie musi być uwzględnione nietyl- 
ko Pi-zedstaw t^lstwo pracy nn. i emu ej. ale 
t roinretwo, przemysł i handol i t. d. Mówca 
j f « l  n, nocawity ra'ze<lnlg,wic.eLsŁwu Izby no-

soiwaaiie nad fw w pzcTni rcEldaiałumi projektu ŚCI wyszły w ostatnich 2 tygidnuich następująco 
kecrałytu&jl, Jall' się dowiadujemy. Polska btew/ury:

, Partja Socjalna w celu zamanifestowania ż.y „Maksym Garkif' o Rewolucji Bolszewickiej,
ostatnim uBŁęi-io -zawiera pew nego rodz.iya  ̂ ps-ęigjąj-jatu wnrnowadzenia systemu jedno- Jost to zhińr świetnych tijętonów  rosyjskiego ji  
i i--> - s i . t- i - -  .-t -  j  - - • . . .  . . . . .  ' parm_ strnszdwomi barwami malującego początki

zdziczenia bolszewickiepyi w Rosji.
„D roga <lo pokoju". Jest to porywającym Styrem 

nanizana broszura o istocie wvytrwałośc.i, która 
naik-rót-sza drogą przez zwycięstwo prowadzi do 
pokoju.

„Rojowcy", autor 7. jiolmęjii poetyckim szkiuije

kontrolę dla hanruica Sab/ drugiej, pnzytznając J izitowe^o, zaminuzs ogiosić w  rfzcłćdzfeń g ł ' 
ostatactena uocykję ipi' izydentowi Rz.ęcizą [ppyto-  ̂ ao,wania matiffestaoyjnjj) ctraik ieneralay w ca- 
lit-ej. Pos. CfeernńęyJełii mówi- ae ifJżd; iiztos ma Rzoczjcpo&poliŁej. 
dawać ręheijmie udziału w nicij ktrlzi wie L.y 
drśwjadczenyeh i rozważnych, to lud,7i ty<‘-h 
natfedy szuikać w 6amym narodzie. Rówjiieś! 
ważne jees-t pacdtetawicielótw® izb gonnodar- 
ózyich. Dla nap, dla kitórvjch wartość d w k o  w a

t e N M w J a  i s i ,!.  sp r fio  z - ę r .
Warszawa, 6 ra,źd'U:omika ('PATó. ^Naród*

ddnosi, że roicrgaimafaja minłstefrsliwa spraw typ bojowca, który był uławroy-in po 63 r., żolnie-
gra w ażną rolę ,  ̂ jest awęocą picn^ »zoinzęKlti i-  ̂ -z^gZa-nrcznycih zostan ie ukońcizona ido dnia 11 rzwn Polski Niepodległej 
aby c zy rn fk  religijny m iał w  u staw ie  m ocn e j hll_ Bilara ^  ozwnno nr plaoóm &dcb za - “  "  -  - -
zabccą)ieicizmi«, _ I srauicEsiycth, zostały jrjł skarorwwie z dniem  1

Poe. o m  o ł a  pnzew w uje, ze senat® re-będzite £  m . Przj- ipjłaoówkaah pozostan ą  jed-ytniio rc- 
besroartym y. Dotwcz.y to zw łaszcza dnuchotwien-; f ^ t y  iprasowe. 
stw a , kóćme jiiż na-wef z a.-nibon i -apowiednk

Kastruje rosyjskie
Horsea, 6 paidziiernika- (P AT). Radio. AVia- 

domość o bliskim upadku rządu bolszowickie- 
go, która obiegłą prasę pod koniec, ubiegłego 
tygodnia, traktuje się z wielką rezerwą. Minio 
te- je-lmak korespon-ndent gazety 'Manchester 
Guardian*, który po dłuższym pobycie w Mos­
kwie powrócił do Rygi,, potwierdź.! tę wiado­
m ość, donosząc, że rozprężenie w armii bolsze- Odczyt wj głoszony w Wilnie przy otwarciu wy-1 
wiekiej jest ogromne i że w o‘ ,ia z Polska do dziełu sztuki imiw. wileńciutgo. Wars%wva. Nâ

walczy 'z ludem. l)-u!c-hevvieńrówo uratowało
p-awicę. My nie chcemy dyktatury, chłoyy-kii-j.
My postanowiii śmy, że  PeMca jeft w równ .■- 
wakfen i dla tego spizticlwiamy się sen arów:.

Pos. Łte- O Ik o  ń oświadcza, że na^-iłnicpzym 
angumontem jest wola ludu. Ghiciażbyócie u- 
cbwali-li sohafc, to przyszły Sejm obali tę insty­
tucję. Jeżeli dziś Rosja wśród narodów sornV  
chich stara, się wziąć prym przez bolszdwizn, 
te my powinniśmy pm-cdiować w ęprawwch do- 
m olvT at yzm ni.

Na tem dalsze obrady przerwano.

O DYSKUSJE NAD OŚWIADCZENIEM 
PREZYDENTA GABINETU.

Poza porządkiem dz.eminym zabrał głos pos. 
ks. h u t c s l a w s k  i i odpierał uczyniony mu 
zarzut, jakoby był zwolennikiem rozdziału ko- 
cioła i państwa. Ponieważ zarzut taki m ógłby 
uywokrć uiiepożądane komentarze, przeto mjew-
ca zaznacza, że wolałby womy kościół oddz—- j ikjtóry groził strajkującym katami, zanMirdowa- 
lotiy od państwa, riż niewolę kościoła w pań- ( no. 12-tu delegatów,, wysłanytch w imieniu 
stw»e.  ̂ < strajku;ątc.y|ćb do  Moskwy, z domagań'clm się

\l nuc-nni swego stronofołwa skkwia m ówca nidzwlocEncgo zawarcia pokoju, rozstrzedano 
oświadczenie, że odkładanie p >d rezmaityma beZ 8ą,^ , Robotnicy fabryk w  PebTffEftwmra po- 
protekstanu rozprawy mad .•«Wiadczomem pro- gszrucili pracę. Przyczyną rzekomą był prouo t 
z> len 'a  m nistrów W itosa nie rla nię uspro- przeciwko brakowi ekifeba. Łctea istotną pefemł- 
wlodkwić i puchedu z chęci niektórych czynniir ka stra-jfcu je*st dijiżenie ido o-bolcinia uktiroju eo

wiedldiOgo.
Agencja *Union* donosi z BaSsingfcnsu, iż 

bntót w armii eowiecklej szerzy się. miano*v,lo­
sowani a surcrwyicb kar. Źo-łnicrze urzadlznją j

Dr Hans von Eckcrilt: „Szkice z Rosji Bolszewi­
ckiej" „przekład a nJomioc-kiego). Autor z enmti- 
wnościa n,;omiocką operując się na ź.ródłrrarzoh 
danych, dotyczących okresu od styaz.nńi do lip a  
b. r.. wvka :ui» cora.z jpadok syotomu go­
spodarczego Rosji Sowieckiej.

—  NOWT K »IA *K F
— ETJG. W AWRZKOWICZ: Cytadela aleksan­

drowska w Warszawie. Z przedmową Sz AsKena- 
zego. Warszawa, Wydawnictwo M. A rota.

— M. H. SZRó RKÓWNA: Wielki cham. Powieść 
współczesna na tle rcwyilucji rosyjskiej i życia 
poi-kie go w Pi itrogrodzie. Warszawa. Nakiad księ­
gami Perzyń.ski. Niklewicz i Ska.

GÓRSKI ARTUR: O wieszczeniu w sztuce.

niedawna jeszcze bardzo popularna w całej 
Roeji, stała się pod wrażeniem kieski bolsze­
wickiej w najwyższym stopniu nicoopulariią 
dia wszystkich warstw ludności.

AKCJA PRSECIW BOLSZEWIKOM.
»Ea.st Exp\BS« donosi z Londynu: 
llraoowjnłoy kolei półn OKSttOHzachoćfefieS R o­

sji ogłosili strsjk. Kom bar za boLsziewickicigi,

kład II. Arcta-

i s l  e t e f M M s t t e z n i r *
K U R SA  G IE Ł D Y  K R A K O W S K IE J  

z dria 5 października 1920.

kow, aby przcrlłużyć czas (SeodptwiodJtinlmofM 
i braku kontroli parlamonimimcj Związek ludo­
wo nar* dowy r.'e zgadza się na dalsze otlkioda- 
rie tej dyskusji.

Prezydent ministrów W i t o s  oświSadcizył wielce, jźodobnle jałt to -było za iczasów Kiaten- 
i-niueirrieim rządu: Rząd nietylko nie etara saę o  skiego. Domagają się oni zwołania wiszwk.ro 
odroefcenife rozprawy nad expti6© prezjedenta, gyijskidgo kongTeitu delegatów  żołn«eir&k’.nl 
Ircz oyszem  prosi marszałka o zwołanie p>)ró> 0raz wyjaśnienia celu w ojny. Pźąld
n  ii i • - . ti  ł  .i  - ł l  . . . .

h
sow ie :id

dzenfa dla tej sprawy Rzad n,e ukłclda porzad czjmi daremne w y slk i celem epanawania ri- 
ku dzienueso i me ma powodu ani potrzeby clbu ąjowistańi-.izelgo

listy zast. Panku hipet. 60 1.
Transakcja 

\ p olski Bank Przemysłowy 
i “ Transakcja
Polskie Tow handlowe 

! Transakcja
Eandl. Spółka „l-n pci"
Zif-ltricwsk:

Transalrcja
„Górka" fabryka cementu 
Gal. akc. Zakłady góm Siersza

Transakcja 
..Tcpege“ Tow. dla przedsieb eiin.

Transakcja
I ciska Nafta

Transakcja
..Oikos" T, A
Fabr. przełw. tłuszcz, w Ti wbini

Transakcja
Waluty i dewizy:

ofiar.
St‘ -

*ad.
93*—  
92 —  

500‘—  550‘—  
5?0‘—  530‘—  
,30‘— 50Q'~ 
4-kr—  470'—  
20C—  2Ó0 —  

21 On —  2200* — 
2jno‘—  2200‘—  
1775*—  1875‘—  
1700'—  18on‘_  
1750‘—  7770'— 
4100‘— /30O‘—

Zakltd kredytowy 976, Bask depozytowy 770, Laen- 
Jerbark 170‘50. Merkury 81. 1’nionbank &42, Bsuik o. 
k roto wy 63o, /.icncsUntka 17S8, Kolej północna 6.tó0. 
Kolej lwowsko cłoi-iowiccka 232.5, Kolej- austrjackic 
4362. Ko.ej południrwa 1410. Alpin-- 4360, Tow. górni- 
czo-hutnic»  nienctcwane. Krupp *1702. Poldi 3. 00. 
Praaki" Tow. przemytłu żelasnegn nienotowane. Rimz 
3495, Skoda 2r02. Zielenirwsla 1950, Apollo 9400, 
’?anto 27.000, • aii -yjskie Karp-ny 21.200. Galicja 
32.49U, Schodinica Ifi.SlMA

SZWAJCARSKIE KURSA POCżĄTKOWF DEWIZ 
z 5 b;»,: p-crlin JO'1714 Nowy York 624, Medjolan 
958. Pnga S.>0. Zagrzeb 520. Bids-pcsz*. 185. Bukareszt 
41 bo. Wiedeń 250 amtr. korona stemplowana 2‘05.

GIEŁD,^ PARA SKA z 4 br : Londyn óSSWKU. Now— 
5’ ork 15‘OJ yi. Bcłgja lCt’4. Wio ;Jn 62, Ru.nunja 28 « 
Szwajcarja 241 lA, Praga 19 7/8. renta francuska 3% 
5S‘ 75 renta francuska 4% 1917 TtTO7. : en ta francuska 
1918 08‘75, renta fcaftcu&ka 5 proc. 83 82, ront*, fran- 
co sita 5 v, 1920

GIEŁDA TOW AROW A: Mare^lja 4 bm.: :vż 210, 
ętucb 155, mączka kartoflana 150 1 !'i. Lyon 4 bm.: 
jedwab seweński £75. 260, włoski 270 s H  gj-rjjsKi 
280. 250, japciski 260, 210. chiński 2i0 300, kantonski 
2YG 215.

ZBOŻE UKRAIŃSKIE DLA FRANCJI. Rosyjski 
parowiec „Kons-larly" zawiriął w panic-lziaMk do 
Marsylji z frtai-tcpola z łatianki-c* 50X1 ton zboża, 
vys}.mym prz.ez Mranpla. Siadu innveli parowców 
jirzybędzie dc Francji nieba scem, wi iz.ąc pszenicę, 
żyto i owies. Jest to pnczat-k stos-ink5w nandlowych 
między I -raueją a R( -ja południ iwa.

PRZESILENIE EKONOMICZNE W  \NGLJI I A?,. 
RYCE. .,TfIccrraaf" dorosi z Lrndyr.u pod datą 3 
hm.: Przesilenie w handlu argidłhśNt i arrery kańskim 
zbiiźa się prędzej niż gi. oczekiwano. Jedna z iiaj- 
większ.ych fabryk w miejscowości Sbefield wydaliła 
wczoraj 101x1 refcotników z powodu brr-ku zamówień. 
Pozostaje ona w st< sui kach z United Steel Corpora­
tion. jednym z najtciększych związków na świccie 1 
Jiatcgn uważają ten wypad -I jako początek olbrzy 
miej depresji gospodarczej. Jo-ten z najwybitniejszych 
falrykantow oświilczvł, że wiole innych fabryk ame­
rykańskich będzie musiało poczynić te same zarządze­
nia.

KONFERENCJA KOMUNIKACYJNA. W  najbliż­
szy piątek odbędzie się w Nowym korku kouferencja 
w snrawio środków koinunikn-yjnicb caiepo świata. 
W konfci incji wezmą udział Wielka Br,rtanja. Francja 
Włochy, Stany Zjednoczone i Japonja. Przy tej sp.o 
si bności będzie załatwiona sprawa kani o w Lcmio- 
ckich.

UMOWA HANDLOWA Z POLSKĄ.
Ministof. skarbu, Władysław Granski, i wicemi- 

iwrócr praamyst-u i han-flu, podsekretarz stanu, dr 
Hasryk Strasbu-gor, udali się, jak wiadomo do 
Baro^ża ze specjalriem' połromociuctwam' od r.a- 
szeco rządu, celom pr.vspirovadz-enia pderwszo^zę- 
d-nych spraiw, związanych z kredytom państwa 
pofekaogo, jako toż rozwojom polskiego handlu 
i pef-emysłu. Minister Wł. Grabski ndał się z Fi- 
ryża do Bruksela, itiatocnios wicearJm ster, dr Hen" 
łyk Stic.i.tburger, orzyjochał przed kiłkt dmiami do 
Wajioaawy i udzielił łKurjsrowi Wanszawekiemu* 
fmsnępująeych tnform.oc.yi o treśu umowy hartd'o 
wej, jaką ziawa-to w Parvżii:

Za-pewnaomo Poł&ce stała doetaiwę niczbędcr’ :h 
artykułów, bee w*zg-lędu na szybszą lub wolniej:>z,y 
praobieg rokowań pokojowych. Dia z^plaiy ty :h 
artykułów, niezbędnych dla organizacji obrony 
narodowej, rząd polski zobowiązał sie dostarczyć 
Francji piwnuej części przozaac*ouycb na wywóz 
artykułów, będących pod administracja państwo­
wą, a mianowicie nmiej yiocej połowy nadproduk­
cji cakru, dalej część na<ipix>iukcji alkoholu 
i mączki ziemniaczani?. W  zamian z-apewiullśmy 
sobie i  Fran •'di dostawę pewnych ilości nawozów 
sztącanyc-h, zwi-3rzą,t zarodowych, szmat i Ł d., ró­
wnież dosyć duto kontyngonty artykułów tarma- 
ceiitycz.nych i chmiczjiych, którvch produkcja 
wzmogła sie zaaiznie we Francji w czasie wojmy. 
Dragnęliśiny snę w ten sposób uniozaueżnić nieco 
od dostawy tych artykwlów z państwa niemieo
k:t-go-

Dla pownej kategorja towarów, których wywYz 
pragniemy popierać, zniosionn opłaty wywozowa 
ł osiągnięto również obniżkę ceł dla ni?kiórvch 
towarów pokkicii, poczymając- od 25 procent, koń­
cząc zaś na taryfy i usumałnej fraruouskiej. W za

v;piknć rzeczowej kryuyki, bo Sądżu, że spełnił 
swój obowiązek.

Następnie odesłano wnioski nagłe do kiom^jm.
Miarazałek sejm owy donosi, że dnia 26 winzo- 

śma poległ na prdu łatwy Tadeusz OsSeuki, syn 
wicemarszałka Sejmu. Z tego powodu wyraiża 
wsobłcz-ucile strapionemu ojcu.

Następne posiedzenie odbędzie się we ćw iar­
tek o  godzinie 4 po połudmiu. Na porządku 
dzteimyin znajduje się żądanie posła Głąbiń- 
skócgo otw.ircia rozj-rawy nad expose prazy- 
dianra ministrów, a następnie dalszy oiąg nofc- 
pnsjwy k' nnLytucyjnej i rozprawa m d  wnio­
skiem nagłym ks. Kaszyńskiego c zmitesłeniu 
cenzury preweneyinej.

DESTRUKCYJNE ZAMIARY I RA  WIC Y.
Wanszawa, 6 października (Tcl. w ł,) W czo- 

rajfezu doba ta 'lronKtytwyjna toczyła się prze­
ważane około  zagadnienia, czy  w  Rze-czypoąpo- 
libąj ma b yć za(prowaidaony sjisteon jiedno ezy 
dwuizbowy. K on c% cja  powołania » straży 
praw* nie ma w Sennie zwolenników, tak  ii  
dyskusja róozy się iro-ijjdizy zwoleamika-mi i 
prz.ocaiVijui[lcami d_vi'izbowości.

Poza w-ystąriieniami' npepozyzwokemi posła 
Swldy, Odbóry- 'pozwolił sobie na wycieczki prze- 
ciwlko oeobie Naciz.ełniika państwa i rządowi, 
djKtkusja tó'&zy’a się w tonie rzeczowym,

Rod koniec posiedzenia k3. L u t o s ł a w ­
s k i  wjTftaipił z zarzutem przeciw rządowi, że 
stara eię oiivlec dyskiisję aad ckspost p*emje­
ra.

Dzielną alpratyę dał nur prezydent YYitos, 
w;'kaz.u,;ac, że rząd r.ioty.ko nie siarał się od­
wlec dDSkunji, lecz domtegał się jej rorzeocżę­
cia. Wodl - eapowiełdzi dyskusja ta odbędzie .'ię 
w  naidiehodizący czwartek.

Prawica zamierza naturalnie wytocwć naj­
cięższe «we działa, mimo to naogtj sądzą, że 
opozycja nie oAągnie poćądanyrfi skutków i 
że stai»onrisfco rzą&u jest ~xpehik pewne, Cd 
najiwyttej apodeieiwać się możina, że Zwi%'-ek 
lin*wwo-»sirodowy odwoła swych fwedstawf- 
cieii z gabinetu. YV takim razie nastąpiłaby 
częściowa rekonstUtkc^a gabinetu, kióua jed y ­
nie ffnzeczyńoilaby atmosferę.

7. komisy] ssimewysh.
Warszawa, 6 października. (PAT). Komisja 

inwalidzka pod przewodnictwem p. Gawlikow­
skiego w obecności ministra Pepłowskiego, o- 
rsw delegatów ministerstwa spraw w orkow ych  
i skarbu, wysłuęliółą spr7 wozdatma rządu o pro- 
ekcie ustawy fctwalUłzkfej i n-a wniosek ix>da 
Bobrowskiego odroczyła dvskusję do następ­
nego posiedzenia.

Kc.ui.ua skarbowo-bniżetewa Diod przewo-

Dolary 8t. Zj. 
Dolary kwiadyRkie 

i Lratiki fr-u ruskie

Ws!ka z glcdo.n w Rnsji.
Perlili, 6 [października (PAT). Z Moskwy do-

"unty Fzterliugi 
l rarki nieinicikie 
Korony austriackie 
K w o ty  czeski >
R«ri ny szwedzkie 
Korony duńskie 
Korony norweskie 
Lei rumuńskie 
Liry włotkie 
Marki fińskio 
Floreny holenderskie

>Oz<arelzwyczajkar rw Rostowie sltazała, na i Franki bdgijskie 
śmciró protesdrów inniiMorsyt.edu: Malinowskie- ^rs,Ri szwajcarskie 
go, Garutikowa i UisjieińLkfcgo. Maiinowfclki bid 
wyibmiym juiryatą, zinanim e ipubliikaioji junztó- 
cdiw)ka 'kanao śmidrei.

W ARUNKI UZNANIA W RAN G LA PRZEZ 
SAW INKOW A.

Warszaiwa, 6 pażdizietmika (Teł. w ł.) R osy j­
ski komitet, polity-efeny w  Wacszawiie z Sawin 
kowem na oz-de ogłi jsil w iło  raj deklarację. v  
któirej oświadleza, ae popiera i .uanaje rrąld jen.
Wiramgla, ozyini jeidnaiktże nafetęąmjąąe zastrae- 
źk-mia:

1) Nieipodfleado^ć państw. Ltóre odierwa-ły się 
od  Itosy, wiima być isznaria przez rzą;. jener.
W racgła. Nieuznenie jej budziłoby nieooioau. 
mienia;

2) Rełcema rolna powinna być pnzaprowa- 
dlzona z oikireSletiiLem oduzkodowania dla wy- 
właiswlzonyicih właśicicieli:

3) Olsre^anśe ftorony państwowości należeć 
powinno d,o konstyi-uante „ zwołanej na pod­
stawie pi-ęciopazymiotiiik owego piaw a głoso­
wania.

kup. snrz.
264 —  280‘—  
210'—- 2:'5‘—  

18'25 18*15 
t-S‘75 19*75 
43'—  44 —

933 —  970‘—  
440*- -  460*—  

92‘—  P4‘—

â oo*_
14fro*—  15(10* m iee Polska ud"ieliła obniżek od 25 proe-r.t dc, 50
1430'—  1470*— ';nx>c6nt F rameja obniżyła cła oez określenia k ,m 

2600*- 2800*- rm gcotów ; m y, w&boc ei't*tkiego stanu waluty, 
zmuszani baliśmy obi Łaiwać j*rzv ograniczeniu 5Q 
proc. obniżki do artykm ów ściśle s^ontyngento- 
wanych.

Do umowy konip«nMc.7 jnej doŁjczone są tal-ż*

1500—  16G0‘—  
1560*—  1600'—

czeki
260*—  280'—

, ^5 dot.vczą orc przv>owxzvUkiem zape-wnie-
18*75 19*75 róa pr;i,w ajontom handlcwyan, oenrony przed nio
43*—  44 —  

93ó‘—  970*—

94‘- 9 fi ‘ —

uivzei)wą konkurencją, oclurany uazw i iuscek fa  
bry wanych, wreerośt praepisiw o tworosnui i do- 
nusaczarŁu aprtałó > fnaucrnkSch, — T a  ostatnia

53*—  
40*50 
40*50 

4*75 
10*75

55*—
41'25
44*25

5*95
11*75

S^'—  3 8 " -  sprawa wywołaJf najżywsza dywkusy i zosroh

84 —  86*—

53'—  
40*50 
4*“50 

4*75 
10*75 
6*20 

84*—

53 — I f formotrwahoa śoiś’ 0 wy>db'g “iianycłi decyzyj na- 
|̂'|®|EZ6£fo komRetu «1 :oi»>iniaŁiB0go mintstrów Szczc- 
g g ó ł n y  naciek położył rząd franeueki na sj>raw>

11*75 
C'50 

86*—

Ruble carskie po 500 rb. (transakcje) 316*—  
GIEŁDA LW O W SK A z 5 bu. Ruble carskie

ochrony nazw pochodzenia win fran niskich.
Wszyntkie sprawy, doty izacc stosunków, nafto 

wyco, zupełni * wyią£rz,m? z uir.aw.j handlowej 
Być może zawarty bęozie specjdnw ukkd.

Wiadomości o w*uizicctŵ tcbui iakichkolwiek
mononolow, czy toż sprzoóaź! koncesyj, są bez 
pMstawno. Również należy zauważyć, ii uniowr

l t A —  310, 33f rabie cankie po 500 —  300 ao 320, 
ruble carskie urolne 230 do 270, ruble dumskie po 
1000 — 70. &v damskie po 25# — 50, 70, karbowańce
pc *000 — 10. 13, grzywny no 500 i wyżej 12, 1 6 , , ,  . . . .  , .
franld francuskie po 20Ó — 18*25. 18*75, -zeaicarskie' IVie )** jeszcze poaprsana.
po luO —  13, -t-4 fr.nty s/terlingi 935, 970, do ary 8*. ‘
Zjednoczonych £60. 280. dolary kanadyjskie 210, 225, 
n arl-ri i-.i< iffltckte 4-10, 460. lei po 530 -  475, 525, liry 
16*75, 11 75 kireny czeskie 377, 387, korony su-mpio- 
waso austr. ró, P4, franki belgijskie 1.8‘‘ 5, 19*75 ko­
rony s/iTodzkie 53 , 55, koron z duńskie 40 50. 11*25, 
korer.y norweskie 40*50. 41*25, floreny holenderskie 84, 
d ; Dewizy: I ondyn 995. 97“ P ..iy . 1?‘£5. 18*75 Zu- 
rrch 43. 14, 1 1 a /n  377. 367. Wćsde/i 94. 96. Bci lin 
'ró, 460, Nowy York 260, 286, Medjolan 10*75. 1**25,
Eukarcf zt 4*75. 5*25. Bruksela iS'75 :9  c5, Kopenhaga 
U '50. 41*25, Fir.lanćja 620, 680 Hcłandja 84. 80,
Siw.-cy 60. L-4, N, 40*50. 41*25.

GIEŁDA W A RSZAW SKA z 5 br*,.: Oblig. Warsza 
'wy 19i5-li> wjirtcśe kupoaa 0.14 4 żąi-mo 217, p.-gz.

’ SNYCH I LITERATURY POLSKIEJ.

Odpewi»4i Mny
rtlUHAf KONOPIŃSKI,

Wydawca:
RUDOLF ©SMAK

t>u« dziale ule poefcodsą 34 redakryi)

cliioipów rosyiśkicb  b ęóate wymasraine w ydan ie 182A, żądano 166, jes^ukiwano 181, listy ząsia*! ne 
śrofiKów żyw n ości. 2) P ra*e ikołc prej-ffotow ar f„ P ro«* wanosć kuponu *>28.5 transak;je

. .  . 7 . *  . y  V  „ . i 17.1 n  n m o  W n r c n ^ w t r  *n’ *irr .eA Irn n  m i i  1 i I 1 1 tr t ir .* .. ,  7 , v  41 . , . _  , - 175. 5 proc. Warszawy wartość kup mu 0.11,1, trąca­
nia wykfcuua srodfltóiw eywinosci malj-ą bjić i * o n - (nkeje m y ^  , gdafi0 ^  po<;!,l](iwaoo 230. 4 i pół

(Artykuły

M a i l i ?  H 3 i ! ! ( ! 0 £ s ł 3 - f l B { ] V ( K W
z o. p. KURSA JEZVKG\v NGWOCZE 

s LITERATURY POLSKIEJ, oraz 
HAND!A)W E 4 -n w » bucbait.. steoo«r. i t. d. 
zamiejscowych listownie. —  V/P*SY: ULICA 
STAROW IŚLNA L. 6, od godz. 11— 1 i 3— 6

cizone w  najkrótszym czasie. 3) Do proc nrzy- 
gotowa'wcE.yic-h mają być -powoianc naólur-iRize 
siły. 4) Iłracc praygotówawcEe są rórwnie waż­
ne jak p ra w  troi sportowe. Dop-w&a w :ywa 
irozyatk"tóa rołw+uików ro  mych, aby wytężyli 
ivsLystkle siŁ,' do  wafld z klębką głodową.

Szwajcarja przeciw R&sji,
Nauen, 6 października. (PA.T). ńR^ójo). 

Sawajparska Rtda związkowa odrzuciła wn.i> 
sek soc.jalniych demokratów o nodjęde stosun­
ków handlowych z Rosją sowiecką

Z an lB itft i m t e f f  o  EraKstfl.

P c d z * ą x ' 8 w a n i e .

Z a  su m ienili o przepraw a izo n ą  o p w o cję  i iro -
cl4. żądano 2/ti, pofzukiwi.no 212, 5 proc. il. Łc-dsi, j ckliwa opttekę sałaoa ta droga na jserdeczniej- 
trmnsakije 264, C> proc banku kredyt, łopot, wartość to, , /Z

proc. lVarf-7?wy wartość kujKrnu 0.5 0, transakcje 212,

kiir-or.u 1.44 9, 
Waluty:

1

iąd.tno 100, poszukiwano 96.

Czeki

Dr.lary St. Zjedn. 
Bclary kanadyjskie 
Frai'kr francuskie 
"ranki belgijskie 
Franki s nr aj carskie 
Funty szterl.
Maiki niendrckie 
K or< ny austrj a ck> a 
Korony c?oskie 
k . ror.y szwedzkie 
Korony duńsk:o 
Korony norweskie 
I e.io
Marki fińskie 

1 Liry

Gotówką 
kup. sprz,
9C.O* _260*—  
2 w*—

18*25
39*75
4F—

9*R‘—
440*—  

92* —

53 —  
40*50 
40*50 

1‘75

280*—  
225*—  

18*75 
19*75 

44 —  
970*— 
460* — 
94'—

55‘—
41*25
'■1‘25
5*25

kup. 
280 —

i spłaty 
sprz. 
280‘—

10*75
84*—

11*25 
86* —

18*25
18*75
43*—

935*—  
440*—  
&4‘-
3*60..

40*50
46*50
475
620  

10*75 
84*—

18*75 
19*75 
44‘—  

974* —
-tłiO*— 

90*—  
3*75 

55*—  
41*25 
41-25 

5‘23 
6*50 

11*25 
86 *—  

310,

sza podzaeitowaniie W P. Prof. Drowi Z. Wacht- 
łowi i pp- asysto-ntoiii Ebowi óYeiiusbcrgowl 
i Jakofasc nnowi

N A T A L IA  LIEBGGLDOWA 
oHca św. W awrzyńca L. 5Mmktf n? L&m Sleriłdfil

otworzył kłnłpołarję od^okseka 
W  PRZEM^ŚI U PRZY ULICY WCDNEJ L. a

Loiłdęm , 6 paźdi-neroika (F A T ). N a  oistatnicm  
•pes:m to n !a i miięKfe^ynarodowdj kcnifęrem'*ji f i - 1 j tóreny holenderskie
nansow oj w  Brukseli wsfeaeał prze-dlstawkiieł | Trsńsak< je- Ruble carskie po r>cr>: ?r.5, 317*50 
A n g in  B d l  na ketu eczcoóć w zajem aei j>o«uocy 1 JuniBkie ty&ią<zki bf, 93, 91. dumskie po 2.70: 61

,  • s„,vn r -7T -Isd W t o f -a  ts. rł„^5f GIEŁDA WIEDEŃSKA z 5 om. Renta majowa 164, 
l .p /zytecry  p iso  p z y lk ła d  V « w ą  J%( attftr. renta koronowa 115. rema lutowa 104. losy tu-
kitowa udizidriła jjitó *kiŁCłdyltOW zy\Vill€^jowyCal|r(.t ^j^ 2585, prjorytoty kolei południowej 1345. Anglo  
AoiBtrji i Ppikoe. >ia»k 895. Baaityareiti 6UŚL Bodenkredit 1875. an»U.

według znakomitej metody A . n s o n a .  oraz 
n pfcv edbywają się wyłącznit. w lokalu Insty­
tut?* AJńjosai pT7>- ulicy  Ssewskiej L. 17. 3585

“ i k r  A  Sfń  L A N Ó A I J  ’
lekarz cfiorób uszu, nowe, gardła » * ni

przv|iiiuje od 3— 5 88 3
KRAKÓW. UL-. ZIELONA 11 .3153,



Nr 237*238] D zw nriei 7 'razoziernika jy y u

B I U K O  
S P E D Y C Y J N E
SPÓŁKA Z O uR . POR. -----
Woś io K r a k ó w ,  u l i c a  W i ś " n a  Ł . 3 ,  I .  p

ZAŁ»Ż©N E PRZEZ CENTR. ORGAN. KOLN.
Teleion 35 SS

w fk o n a je  s p  tsSyeje w sz rS k ie g i rotłn&ju. —  * f j3 f t ó a  f&war<«w «r t u s z a c h  a Ł i & r  g- 
w y c i i  d o  w sz y s tk ich  m iast w  P o ls ce . — P r s e w ó z  i e * r p e a / ; j a  m eb li w e w la a rya h  
w o z a ch  m e b lo w y ch  w ra z  z  Bscnw^jsm. (Dla urzędników przesiedlających się ceny niższe). 
W I?gno m a g a zyn y  ea k o le i. —  W łtisae z a p rz ę g i i autoiusMEe £ o  r?>zw©zu t% warźw.

O S r t d n ik »am»tny, bsr 
dzo dobrze po- 

econy. wi wszelkico dziełach ogro­
dnictwa bardzo biegły, pomukuje 
posady. Zgłoszenia z podaniem »a 
'linków: F iVitte»cek, Zosina *Vo- 
ia 1. 97, p. Stanisławów. 6747

itj tom
* wygodnem dojściem poszukuje 
-t Rraai-wie firma & Wk?Lral i 
iP ; ni. Grodzka 37. 67 «0

l e ł o n y
i koszami na kwasy zakupi., ewen- 
Waln e w drodze kompensaty sa 

kwasy, firmaJózafJakâsssIisi
taHów. ul. Wiiehińska 3. TiKion Ni 30LS.

6742 1 2

Panny biurowej
- > znajomością *ęiy a niemieckiego 
i piszącej na maszynie prszntuje 
A. Na.tel, Kraków, cl. Dietla 5 i. 

4746 1 3

AUUUU
(łożonego najmniej z 3 pokoji z 
przynależytościami, o ile możności 
w pobliża śródm-ośtia Czynsz obo 
jętny. Zgłoszenia: Biaro „Prasa**, 
Kraków, n1 Karmelicka 16. 674*

SiuSaca
z 15 mies. utiec.iem sznta służby 
bozpłatji;e, triko za utrzymanie. 
Wiadomość: Rynek et. 16, n stróżki. 

6707

Technik
działa mechanicznego, zkilknlitnią 
praktyką i znaiomością bacualterji 
fabrycznej, poszukuje posady de- 
równika mn ejszej fabryki lab ru­
chu. Zgłoszenia z podaniem warun­
ków nod Sterownik ES, przyjmnje 
Admin. Kotuimy1*. 676o 1 3

l  rozslłs$a lustra
kawałek, zdatny nn owal 80, oOra, 
kapię zaraz. Zgłoszenia pod „Roz- 
bite" przyjmuj” Adm. „8. Reformy*. 

0713 2 2

pi"zącei biagla na maszynie poszu­
kuje biuro spedycyine, Zgłuszenia 
listowne pod „StenegraJlslka** 
Kraków, Skrytka pocrtowa 63.

6733 2 2

$ M  (My
v ;irnko'j/Ie, ul. FlorlunsHd 55

(w podwórzu)
wysyła na "rowineję d ro liia
erd-iennie świeże, Bpirytnsowe, 
yi, -wszorzędnej jaaoaci, w pacanach 
yo 6 Inb 8 kg uette, pocztą za za­
liczką, ewentualnie wi k̂szł paczki 

koleją. 6749 1 5

t dobromi poleceniami przyj­
mie od ] 5 października biuro 
rządowe. Wiadomość: ul. Kar­
melicka 1, I p., drzwi na le­
wi*, codziennie od godz. 6— 7 
wieczór. 6750 i 2

iW i W W i WiW w yww w

Przy jm ują
wizslką bieliznę do szycia. 
Gołębia 8, pi.tsr, na lewo. 

6636 3 3
Ulica

B o  s p r z e d a n i a
gacnitoł z i, itych lisów, mało nży 
waay. Cena 4000 Mkp Rynek 0, 
Ili p., na prawo. 6719 2 3

k a id s g o  tyęra I na 
ń a£4ą o d le g ło ś ć  w  
h i .u r fm  oą a sie  do  

d os ta rczen ia .
T a^ryka lok om oty w  
i k o le je s  p o io w y ch  
S aaeschew er £c 3t, 
Tow . z  o . o ., B yd­
g o s z c z . 6840 4 6

Skrzypce
toncertowe Stadlmanna z ro­
k i  1719, w doskonałym sta­
nie, do sprzeuania. Oglądać 
można w kancelarii dyrektora 
Konserwatorum muzycznego, 
L  vuyr, ul. Chorążczy^na 7, 
między godz. 4 a 5* po po­
łudnia. 6722 2 3

044* 3 O

M p i s a
dc iprzedaaia. Ul Krowoderska 40
Ochrona śi . Józefa, od godz 4 Q

6715 2 3

Skóry
podeszwowe n'omieckie, zswajcar- 
skie, amerykansicie, czeskie i wio­
tkie, wolne od rekwizycji, z pia­
tem wywozu .ylko hartownie po­

leca firma S. Ji izer Dom rolni­
czo, han Rowy Kraków, ul. Radzi- 
wilłowska 15, toleron iti9.

6213 6 5

n s jiẑ @6?IflSftfflCfe
6663 Anionu ‘  6
(Kraków, ul. Szewska 17.)

r o z p o c z ę ł a .

Folwark
około 300 morgów łąk i roli, 
czarnoz.em, budynki silnie u- 
szkodzoue, trzy kilom, od Gli­
nian pod Lwowem, w całości 
lab częściowo do sprzedania. 
Zgłoszenia adresować do Biu­
ra dzienników Sokołowskiego, 
Lwów, pod lit. 23. T.

6721 2 3

tofrzrtay Mec
w wieku 14— 16 lat (umieją­
cy czytać i pisać) do drobnych 
posług. Zgłoszenia przyjmuje 
Administracja „N. Reformy".

50 6 o

pc"-ukoję młodego, intelig. czło­
wieka, izr., 30—35 -Istni igą, z ao- 
brbj rediii , z własnym majątkiem, 
któryby zephciał wstąpić jak) 2pól- 
Bia do dobrego interezu znanej, 
poważnej firmy. Zgłoszenia pod: 
„ftapewr łona przyszłoś#* kra­
nów, .ki j tka 105. 6744

n a l o p o l s k i  *

ODZ
w Krakawis, ul. Nadwiślańska L. 12 

Szatnia: ul. Podwala L. 6
poleca: gotowe ubrania męskie, ubranka szkolne, płótna 

na bieliznę, m aterjały wełniane i [iłócienns.
S p r z e d a ż  h m  o g r e a r f c z e n S a !

ESI

Przefcle&iorsttoo naftole i lafysłssiii
poszukuje

bu ch a ltera
który pracował już przy buchalterji firm na­
ftowych. Buchalterzy ze znajomością polskiej 
korespondencji mają pierwszeństwo. Zgłosze­
nia z odpisami świadectw i podaniem żądanej 
płacy nadesłać należy do B iu r a  tiziiesani- 
u u w  „ O d r o d z e n ie * " w B o r y s ła w iu

pod znakiem ,,R ®liaaf 6736

02rnitury oiłoc2:niane, parowe 
i beńzyncwe,

IVlłocarnie ręozne i kieratowe, 
Młynki, srutewniki rączne

i pasowe, 6599 3 3
Srony, pfagi i siewniki i t. p.

poleca

P o M is  T w z ' ł s ! ! » o  n iiig isd ie
Kraków, ulica Sławkov/Łka I,

fi*

Niebywała okazja S
Do sprzedania w malowniczej okolicy pow. grybowskiego 
dwa oddziWDe gospodarstwa r«l»e, składające się k ażd e  
z 39  m o rg ó w  p s z ca jie j zieimi f 10 m o rg ę  w  lasu . 
Gospodarstwa te stanowić mogą jed*n kompleks i sprzedane 

być mogą o d d z ie ln ie  la b  łą czn ia  ja k a  ca te ść .
Informacyj udziela Kuczanowicz, Kraków, ul. Długa 11, fi. p.

6741 i 2

1 **

Poszukuje się

spółałha
z kapitałem, do uiuchoioienia istniejącego zakładu przemy 
słowego w okolicy Nowego Sącza blisso Kolei,

Zakłcd posiida siłę wodną, budynki, transmisje, nadaje 
się na urządzenie tartaku lub jakiejkolwiek fabryki. Fa­
chowcy, mogący prowadzić zakład, mają pierwszeństwo. — 
Zgłoszenia przyjmnje T ow a rzy stw o  b u d ow la n e  i £u n - 
^Idwe „^ o p r a a 11 w N ow ym  J ą cz u  6735

LOKALU WYSTśWBWEGfi
w śródmieścia, poszukują fabryki automobilowe. 
Zgłoszenia pod „Ł a k e l w y .la w e w y (< przyj­
muje Administracja „N  Reformy1*. 6731 a 2

c i ę l a r s ^  
s s o b m sSaiaoeliodir

w ^ n a jo in je  

Spółka samochodowa
w  K r a k o w ie , u l. G o łę b ia  Ł. 14 , p a r te r .  6628 4 0

7o korespondencji: buchalterj (wymagane referencje i szyb­
kie p samo la maszynie) przyjmie pierwszorzędna firma 
w Krakowie, t ogidr zaraz do objęcia. Zgłoszenia przyjmuie 
kdm.Dutracia ,,Kurjera“ pod „Z d o ln a  12“ . 6«58 3 3

lliśdti łsiMii n liim
aieuruchomionych lub uruchomionych tylko częściowo, wzglę­
dnie potrzebujący pjraocy finansowej, materjałowei i trans 
portowej, d'a powiększenia swej wytwórczości, mogą uzyskać 
takowe od Zarzadu wojskowego w zamLn za oddlnie części 
fab całości swej produkcji na potrzeby wojsk polskich na 
podstawie dobrowolnych kontraktów. Wyczerpujące przedsta 
wienia należy wnosić do Zarządu Budownictwa wujskowego 
VX armji we Lwowie, ul. Rutowskiego, szkoła Mickiewicza.

66Ł9 3 3

W Drakami Li*erackiej w Brako.wie, ul. Jaciellońska L. 10

Polskie Towarzystwo
i i  handlu i przemyśli

1 Hzeszswia

Pclski składfutet
futra mssKie i ilamskie oraz lisy

z własnych i dostarczonych materjałów. —  Poleca również 
swój bogato zaopatrzony nraąazyn i«4er w  r ć ż n y c h  g a -

tunkaoh. «
U w aga: Korzystnem dla każdego jest oddawanie robót już 

teiaz p rz e d  sez o n e m  z im ow ym . 6715

przerabia  
i wykonuje

SiMi w ❖
do konserw, jaj. £  
„Karbid“ dolamp ^

^  hurtownie i detalicznie 6387 3 3 ^

i  I g l M z  S S a m i r j ą ,  K r s k A w .  I

t o ?  * 0 0 0 0 0  * 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 4  0 0

MATURA"n
v  K r a h c w i & r G r o d n a  5 ® ,  p

Sotreiarjat czynny od godz. 6—1 i od 4—6.
Kierownik fachowy przyjmuje od godi. 6—6.

Wpisy na nowe knrsa maturyczne, 1-roczne i 2 lotnie, gimna­
zjalne, realne, seminarjulne, kursa wydziałowe dla P. T 
Nauczycielstwa oraz dla roprobowanycli p iczy|muj6 s ię  
j£SZC3« kilka. dni. —  Dla P. T. wojskowych i rannych 

inwalidów wojennych znaczne zniżki i ulgi w spłatach.

H a^ha na k u rsa ch  f&ż rozp & częła . 6221 9 o

sase 3 3

k ie łb a s , s z y n e k , oraz w ędłSn surowych 
lub wędzonych z prowincji poszukuje firma 
jR. W ih ip a l ż S p -, ul. Grodzka 37. 8739

l

3 9 r z e £ a £  s z l d a  i p ł l e w e j o  1 k K ii
j ‘ ko;ei roboty M k ł a r s k l e  I p o k o s t -  | « g i M U
n iczc  w miejżen i na prowincji obejmnje 

i wykonuje kierownik firmy

Adolf Efsrlicł!, E rałśw -iW te niita Legietiw 14. Tełefso 1545
6633 Oferty na żądanie. 2 2

Laboranta
z ukończoną szkołą przemysłową, poszukuje 
do swego laboratorium fabryka portlandoe- 
mentu hSeFfisarai Lifean i Ś k a , Podgórze,

Bonarka. 6756 1 3

- zakupi w ładankhsh ?ayo- 

| m m  groch, fa ss ię ,

■ kukurudzę, kasz§ i t. p.
■

Prosi o

6 ySa US“ 1 w ciągu 3 dni mydlana
®  „MAŚĆ F-ra *

aznana przez Dowagi lekarskie.
Łâ .ro się wciera, a t  przyjemny zapach, nie 
plami bialszny i ciała, z łf.iwośoią się zmywa 
wodą Żądee w aptekach i składach aotećznych 
tyUo „Maści r-ra heŁi!y“ z świerzDowctiz na 
etykiecia. Słoiki na 1, 3 18 osób Tow. E. Hebda 
i S-ka, Warszawa, Klea.toml.ia 18, teicl 1-37. 
Dła kon. oś ewlsraku i parohów „Ekwol-Heada**

0178 7 2

a

, H B  |
a s a

6751 1 9

TeiTyarze i®. Francisie
(B rasia  A lh ariya i)
poshigująey ubogim  

i? terabowie, ukLdi sr”, Erakc^ska t 43
Telafon 3213

sprzedają nt^pewstechniej używane meble gięte, wyplatane 
lab x Biedzeniem deszczałkowam, t  j. krzesła, fotele, kanapy 

bnjanki, taborety biurowe i salonowe.
Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 

i politarowania. 11 6i o
Knesla i stoły do wypożyczania są na składzie.

Og samochodów 
opon, kiszek, om masywny-

dostarcza

po najniższych cenach

A—Bj r
S P Ó Ł K A  S A M O C H O D O W A  Z  O G R  ODP. 

Warszawa, ul. Śto-Krzyska 27, telefon 105-52, 
Adres tćlegr.: „Abeceauto War&iawa**.

Wyłączne za?tępa{wo na Polskę:
opcri, k'szek

marki
i gum masywnych «  
.Reithoffer1*. w m

Buolialtep
samodzielne, siła męska lub żeńska

p o s z u k i w a n a

do prowadzenia oddziału buchalteryjnego 
wielkiego przedsiębiorstwa naftowego w po- 

b'iżu Krakowa. S755 i 3
Zgłoszenia pod do Biura

»Ruch« w Krakowde, ul Szczepańska 9.

W a i n e  d l a  P P .  A p t e k a r ż p ł

S B

FLASZKI APTECZNE
Hurtowna i detaliczna sprzedaż.

Dro&ner* Kraków.
(W ysyłka natychmiastowa). 6726 i s

9«% .0«w 9- Ł ' B 9 8 9 9 « 3 .9 C .i  >«<r > 9 9 2 9 9 ® ® 8 ® i.I KAPUSTY KISZONEJ I
w partjach wagonowych i poiedynczemi . .nlznii S

dostaroza 6661 2 3 S

m a  faHryka sia %kapstiy „ » P S 3 S l L a “  *
K r a k ó w ,  u l .  B is s z le w a  1 7 ,  I .  p ,  — T e l e i o u  1 1 5 1 .  

« e o e ® » » « 6 «

i i  P. T.icltiiisóuil
Dnia 7 października b. r. wysyłamy do Lwowa i dalszych 
okolic urządzenia mieszkaniowe, pakunki, kosze i t. d. w zbio­
rowym wozie za konwojom. —  Zgłoszenia przyjmnje B iuro 
sp ija jty jn a  „ F “ lon fa “ , J ó z e la  uasernim ckicju , K ra­
k ów , p la c  WW. Ś w ię iy tk  i .  6724 2 2

82~ jr  as. I ~

x  ulejFi, kafty , b eazyn y , sm arów ,
S fI S O ły  f  t .  p .  6676 3 3
knunjc w każdej ilości

K A
Kraków, ulica św. Gertrudy 14.

BBMHaBSiaEl

„gil Cksm . p ra ln ia  i larblarnża 
F E .

Centrala: S trąkiv , u l. O r z o g o r z c ck a  39  (dom własny) 
Filie: u lica  ów . S eb a s łja u a  £1 i u lica  SSuga 19-
Przyjmuje wszeluą garderobę do chemicznego czyszczenia 
i farbowania, wykonując te czynności jak najstaranniej 
w najkrótszym czasie. Na żądanie w dwunastn godzinach

6292

isdszerti trairsport 
bryczek resorowych!
PolskiaTowarzysłwoHaniiewe

6600 Kraków, ulica Sławkowska I

druuHMS sRM  pw itra i a s l i  fcj j \
Wiedeń, I., Bauernmarkt 19.

Z a s t ę p s t w o  n a  Polskę:

S. IsisiicHf, Hrfifcaw-Pgdsśne, ul. Lio^shu 3
jest w możności 'zaoferować do natychmia- 
Btowflj dostawy, częściowo loco Kraków, czę­
ściowo jloco Wiedeń 6138 12 o

papier w szelkiego roóza jn ,
jako to: bezdrzewny, konceptowy, średniej jako­
ści, pakowy „Superior**, bibułki do papiarusów 
„Abadie**, na ustniki do tutek, do ceiót. księ­
garskich, artysty czno-drnkowy, papę, paoier li­
stowy w mapach i kasetkach, koperty i t p. 
Przyjmuje od godz. 1 i pół ao 3 i pół popeł.

Rządca Drukara? L. K. G órski


